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FRANCJA W OGNIU WALK WEWNĘTRZNYCH 


Olbrzymia manifestacja lewicy w Paryżu. — 
krwawe starcia w Bordeaux i Nantes. — Pra- 
| wica ostro atakuje rząd 


Paryż, 16 lutego. 

„ (Pat) Pobicie i poranienie w czasie 
pogrzebu Jacques Bainvillea przywódcy 
sącialistycznego Bluma przez grupę mo- 
narchistów jest w dalszym ciągu punk- 
tem wyjścia 
WIELKIEJ KAMPANJI POLITYCZNEJ 

LEWICY. 


Kampanja ta wysuwa na czoło swoich 
haseł hasło do walki z faszyzmem i z pra 
wicą francuską. 

"Po rozwiązaniu trzech organizacyj 
monarchistycznych, opierających się 0 
dziennik „Action Francaise“ — stronnic- 
twa frontu ludowego, komuniści, socja- 
liści. i. radykali zorganizowali: dzisiaj 
wielką manifestację i pochód, który prze- 
ciągnął od Panteonu do Bastylji i placu 
de la Nation. Władze bezpieczeństwa 
zarządziły na czas demonstracji nad- 
zwyczajne środki ostrożności, mobilizu- 
jąc policję oraz t. zw. gwardię republi- 
kańską.i gwardię lotną, ponieważ 

demonstrację dzisiejszą poprzedziło 

kilka KRWAWYCH BÓJEK nocnych! 
pómiędzy studentami nacjonalistami 

(4 sprzedawcami dziennika „Action 

- Francaise“ ¿a grupkami. komunistów 

„ į socjalistów.. |! 

Z. kilku miast, jak Bordeaux i Nantes na- 
deszły wieści o starciach między człon- 
kami organizacyi lewicowych i prawi- 
cowych. W Montpellier nieznani spraw- 
cy, gora podpalić lokał loży masoń- 
skiej, 

_ Wszystkie te wiadomości wywołały 
na ulicach przyległych do terenu demon- 
stracji pewne podniecenie. W kcłach po- 
litycznych jednakże nie oczekiwano żad- 
nych „poważniejszych incydentów, tem- 
(bardziej, że stronnictwa lewicowe i ra- 
dykalne dzięki poranieniu posła Bluma, 
wydały swym członkom wyrażne in- 
strukcje, aby w czasie demonstracji za- 
chowali jaknajdalej idący spokój i dy- 
scyplinę. Stronnictwa: za prawicowe, 
którym incydent z posłem Blumem bar- 
dzo wyrażnie zaszkodził w opinii, nie 
zdradzają żadnych poważniejszych teń- 
dencyj do czynnego reagowania na re- 
presie, które obecnie na nie spadają. 

(Demonstracja rozpoczęła się około 
godz. 14-ej przez napływ poszczególnych 
pochodów, które gromadziły się w 10-ciu 
punktach miasta. Około godz. 14.30 wy- 
ruszył pochód, na którego czele masze- 
rowały oddziały dzieci, młodzieży i ko- 
biet, za nimi postępowały organizacje 
b: kombatantów, grupy demonstrantów 
z'poszczególnych przedmieść Paryża, 
wreszcie liczne związki zawodowe. W! 
pochodzie widniały sztandary zarówno 
trójkolorowe, jak I czerwone socjalistów 
i komunistów z sierpem i młotem na 
drzewcach. Napisów żadnych w demon- 
stracji nie było, ponieważ władze bez- 
pieczeństwa pozwoliły tylko na tablice 
z nazwami poszczególnych grup po- 
chodu. 

Na czele całego pochodu i poszcze- 
gólnych grup postępowali wybitni par- 
Jamentarzyści i działacze polityczni z b. 
ministrami i posłami Daladier, Frot, Gri- 
soni, le Troquer, Moriset i Chacin na 
czele: Przed<pochodem jechała kolun- 
na samochodów, rozwożących zwykle 
dziennik socjalistyczny „Populaire“ i ko- 
munistyczny „Humanite“, które torowa- 
ły drogę przez ulice. Grupy publiczno- 


ILUSTROWANA 


ści syimpatyzującej z demonstrantami, 
witały okrzykami i oklaskami przecho- 
dzących posłów radykalnych, sociali- 
stycznych i komunistycznych. 


Zjednoczenie socjalistów 


Bergerac, 16 lutego. 
(Pat) Odbył się tu kongres, mający 
na celu fuzię trzech stronnictw Socja- 
listycznych, a mianowicie n 


KAJS 


Paryż, 16 luteśo. 

(PAT) Podczas dzisiejszęj manifestacji 
Frontu Ludowego wydarzyło się kilka 
drobnych zajść, które nie przybrały je- 
¡dnak poważniejszych tożmiarów. Na ro- 
gi ulicy St. Jacques w chwili, gdy prze- 
chodził pochód, kilkaset osób, zgroma- 
dzonych w*tem miejscu, zaczęło w od- 
powiedzi 'na «spiewana: "przez pocliód 


S$ocbosa zamnicmieęla 


Dziekan Allix żądą satysfakcji . 


Paryż, 16 lutego. 

(PAT) Ministerstwo oświaty komu- 
nikuje, że na 105 młodych ludzi, którzy 
w dniu 1L b. m. zabarykadowali się w 
gmachu wydziału prawnego Sorbony, 
tylko 25 zapisanych iest na prawie, po” 
zostali zaś są słuchaczami innych wy- 
działów, lub szkół, a część nawet wca” 
le nie jest studentami. Komunikat doda- 
je, że minister oświaty podał rektorowi 
akademii paryskiej lstę studentów, 
którzy brali udział w zajściach z dnia 
11 b. m. w celu przekazania ich w cza- 
sie iaknajkrótszym komisji dyscyplinar 
nej, Nazwiska pozostałych manifestan- 
tów zostały zakomunikowane kierowni 
kom uczelni, bądź ministrowi sprawie- 
dliwości. ; 

Paryż, 16 lutego. 
(PAT) Sędzia śledczy Aubry prze- 


Trzej sprawcy napadu na Bluma | 


zostali aresziwow a mË 


Paryż, 16 lutego 

(Pat) Courtois, Andurand i Arragon 
podejrzani o udział w napadzie na Bluma 
zostali aresztowani. Sędzia śledczy po 
badaniu oskarżył ich o zadanie ciosów 
i ran. Twierdzą, Courtois i Andurant 
zostali przez jednego ze świadków zaj- 
Ścia formalnie rozpoznani, jake napast- 
nicy. Zostali oni osadzeni: w więzienii 
Sante. Bronić ich ma adwokat Calzant, 
znany ze swych rojalistycznych prze- 
konań. 

Stan zdrowia p. Monnet pogors"vl 
się. Lekarze nie pozwalają jej opuszczać 
łóżka, Sędzia śledczy zarządził! ponow: 
ne zbadanie jej stanu zdrowia przez le 
karza urzędowego. 

Dochodzenia władz sądowych i po- 


trzech przypuszczalnych 


socjalistów trwa w dalszym ciągu. Wczoraj 


CIA W PARYŻU 


Policja rozproszyła pochód studentów, — Bójki uliczne 
1OQO tysięcy ludzi brało udział w pochodzie lewicy 


[Na zebraniu uchwalono rezolucię, wy- 


licii doprowadziły do aresztowzania|a zbyt pobłażliwy wobec stronnictw le- 


SPRAWCÓW NAPADU-NA.POSŁA| . 


sport 


Francii; socjalistów francuskich i republi- |czorem odbyło się zgromadzenie przed- 
kan socjalistycznych w. „Federację so-|stawicieli wszystkich związków robot= 
cjalistyczną i republikańską“. niczych Marsylji, na którem proklamo- 


wano na najbliższą środę 24-godzinny 
Strajk robotników por- 5"35: 
towych w Marsylii 


Delegacja robotników portowych u- 

dała się dziś do Paryża, w celu omówie- 

M lja, lo lut nia z komitetem narodowym zjednoczo= 

| „ Marsylia, to lutego. .nezo związku pracowników portowych 

(PAT) Strajk robotników portowych |; dokowych sprawy rozszerzenia straj- 
wie- | ku. 


Międzynarodówkę śpiewać Marsyljankę UFORMOWAĆ POCHÓD, 
wznosząc okrzyki: „Niech żyje Fran- zostało jednak rozproszonych przez po- 
cja“, „Francja dla francuzów”. licię. Niektóry z  kontrmaniiestantów 
Kontrmanifestanci byli jednak oddzie |zgromadzili się w jednej z pobliskich kas 
leni od pochodu kordonem policji, któ- |wiarń, gdzie wywiązała się pomiędzy 
ry nie dopuścił do starcia. przeciwnikami politycznymi bójka. Por 
Równocześnie na bulwarze St. Mi-|sługiwano się przytem syfonami i wy- 
chel około bito kilka szyb. Około godz. 3.30 popoł. 
1000 STUDENTÓW USIŁOWAŁO inna grupa 'kontrmanifestantów, zebra- 
| na na rogu Bulwaru St. Michel, zaczęła 
wznosić-.okrzyki na cześć płk. de La 
Rocque. Wywiązała się pomiędzy zwo* 
lennikami „Croix de Feu“ a elementa- 
imi lewicowemi krótka bójka, której po- 
jłożyła natychmiast kres interwencja po- 
licji. Aresztowano kilkanaście osób. Po- 
licja rozproszyła również około 200 
członków Frontu Ludowego, którzy de- 
monstrowali w dzielnicy łacińskiej. 
Wszystkie te incydenty nie przybra- 
ły jednak większych rozmiarów i by- 
ły przez 'policię natychmiast likwido- 
wane. Sam pochód miał przebieg zu- 
pełnie spokojny. O jego rozmiarach da- 
je wyobrażenie fakt, że podczas, gdy 
‘f| początek pochodu opuścił plac Pante- 
onu o godz. 14.30, ostatnia grupa Wy- 
szła z placu de La Nation o godz. 19.15. 
Według przypuszczalnych obliczeń w 
manifestacji wzięło udział około 100 ty- 
sięcy osób. 


Pobici i ranni 
podczas demonstracji 
Paryż, 16 luteśo. 
(PAT) Agencja Havasa donosi opna- 
stępniacych szczegółach czwartkowej 
demonstracji przeciw zgromadzeniu, 4c 
tion "rarcais" przy ul. Asseline. 

Około 60 ludzi wybiło okna i abrzu- 
ciio różnemi ciężkiemi przedmiotami 
uczestników zgromadzenia z ktorych 
wielu odniosło rany. feden z tisch nazwi- 
skiem Golsc ma wybite lewe oko odłam= 
kicm szyby. Został on umieszczony w 
szpital! i spowodu ciężkiego stanu nie 
mógł być zbadany przez sędziego śled- 
czego. l.ekarz urzędowy stwierdził stra 
te lewego oka i wyraził obawę mażii= 
wać.i ciężkich kompiikacyj. Jednocześ 
nie zb.dano trzech iunych rannych, zaś 
dalsi 4 e] ranni odmówił wylegitymu= 
wania się. Policja poszykaje sprawców 
napadu. 


słuchiwał wczoraj dziekana wydziału 
prawnego Sorbony Allixa, który oś- 
wiadczył, że nie wnosi skargi przeciw- 
ko policjantowi, który go uderzył i prze 
bacza mu, zdając sobie sprawę, że po” 
licja w ostatnich czasach ma bardzo tru 
dne zadanie. Natomiast dziekan Allix 
występuje przeciwko oficerom- policii, 
którzy potraktowali go nie jako dzieka- 
na, lecz jako współuczestnika manife- 
stacji. 

ży A 

Angers, 16 lutego. 

(PAT) Studenci wydziału Wawiego 

uniwersytetu w Angers, na znak prote- 
stu przeciwko wydarzeniom na wy* 
dziale prawnym Sorbony w dniu Il-ym 
b. m. przystąpili wczoraj do streiku. 


rażającą sympatję, dziekanowi, 


BLUMA, 

przeciwko którym znalazł się tak po- 

ważny dowód óskarżający, jak film 

zdjęty przypadkowo przez jednego 

z widzów z okna na I piętrze, położo- 

nego w pobliżu napadu. 

Prasa prawicowa w odpowiedzi na 
zarzuty lewicy dotyczące napadu na po- 
sła Bluma oskarża lewicę 'o stosowanie 
teroru i podając obszerne biuletyny ʻO 
"stanie zdrowia dr. Golsce, który napad- 
mięty przez członków organizacyj lewi- 
cowych stracił oko i do dziś przebywa 
w szpitalu. Dzienniki prawicowe oskar- 
żają rząd, że zamiast odegrać w tem 
zaognieniu nastrojów pomiędzy prawi- 
cą a lewicą rolę arbitra, okazuje się nie- 
ubłagany i bezwzględny wobec prawicy 


wicowych. 
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yuda się zażegnać wojne na Dal. Wschodzie? 


Paca 


Japonja ma zaproponować Sowietom dwuletni pakt o nieagresji. — 
Sowiety likwidują konsulaty w Mandżurji 


z dn. 31 stycznia na granicy wschodniej |zatern, że Japonja wogóle jest przecłtw= [powiedzi na ten ostatni argument, Rosja 


Moskwa, 16 lutego. 

(PAT) Agencja Tass komunikuje, że 
komisarjat ludowy spraw zagranicz- 
nych postanowił zamknąć konsulat ge- 
neralny ZSRR w Mukdenie. 

Decyzja ta motywowana jest w Spo- 
sób, że dalsze istnienie konsułatu w 
Mukdenie przestało być celowe. 

Po zamknięciu konsulatu generalne- 
go ZSRR w Mukdenie, pozostanie na te- 
renie Mandżukuo jedynie sowiecki kon- 
sulat generalny w Charbinie oraz kon- 
sulaty w Cycykarze oraz na stacjach 
Pogranicznaja i Manczuli. 

Tokjo, 16 lutego. 
(PAT) Dziennik Asahi wyraża 
opinię, że minister spraw zagranicz 
nych Hirota zamierza zapropono- 
wać Sowietom zawarcie krótko- 
trwałego 

PAKTU NIEAGRESJI NAJWYŻEJ 

DWU LUB TRZY LETNIEGO, 
podczas którego sowieckie siły 
zbrolne ma Dalekim Wschodzie 
miałyby ulec poważnej redukcji. 
Dziennik dodaję, że armja kwantu- 
ska oraz rząd mandżurski projek 
tu min. Hirota nie zaaprobowały. 


kr 

Znaidujemy w powyższem doniesie- 
niu jeszcze jeden dowód doniosłości po- 
lityki zaśranicznej Japonii. Gabinet pro- 
ponuje Rosji zawarcie paktu, a armja 
się nie zgadza. W stosunkach 'europej- 
skich byłoby to niejako rewolucją woj- 
skową i musiałoby wywołać daleko się- 
gające konsekwencje państwowe. W 
stosunkach japońskich jest to normalne. 
Diatego też nie należy przywiązywać 
do podróży Litwinowa do Tokio zbyt- 
niej wagi, albowfem niewiadomo, jak 
się do tego ustosunkują koła wojskowe... 
Ta dwutorowość japońskiej polityki za- 
granicznej jest jej słabością, ale rów- 
nocześnie tł jej siła. Każdy układ podpi= 
sany przez Japonję, może być w każdej 
bag zerwany przez jakiegoś genera- 
Aue 


žx 
|e 


Tokio, 16 lutego. 

(PAT) Agencja Domei donosi z kół 
woiskowych, że pragnęłyby one utwo- 
rzenia mieszanej komisji japońsko-man- 
dżursko-sowieckiej, któraby przepro- 
wadziła delimitację pomiędzy Mandżu- 
kuo i Mongolją zewnętrzną. Japońskie 
koła wojskowe twierdzą, że niedokładne 
wytyczenie granicy stanowi główną 
przyczynę wszelkich kontliktów i przy- 
pominaja, że utworzenie tego rodzaju 
komisii przewidziane jest traktatem 
mukdeńskim z 1924 r. 

Tokio, 16 lutego. 

(PAT) W kołach zbliżonych do mini- 
sterstwa wojny, oświadczają, że Ja- 
ponia sprzeciwia się propozycji sowiec- 
kiej zaproszenia delegata kraju neutral- 
nego do komisii maiaceł zbadać załście 
EEETTTERKIT E AANER e a a d 


Amb. niemiecki w Rzymie 
wezwany do Hitlera 


Rzym, 16 lutego. 

(PAT) Przed paru dniami ambasa- 
der Rzeszy niemjeckiej w Rzymie von 
Hassel, wezwany w sprawie służbowej 
odleciał samolotem do Monachium, 
skąd powrócił dziś do Rzymu. 

Panuje przeświadczenie, że ambasa- 
dor von Hassel podczas swego pobytu 
w Bawarii przyjęty był przez kancle- 
rza Hitlera. 


Niemiecki samolot 
pasażerski zaginął 


Berlin, 16 lutego. 

(PAT) Niemiecka Lufthanza podaje, 
że niemiecki samolot pocztowy, który 
w drodze z Ameryki Południowej powt- 
nien był przybyć wczoraj do Afryki, nie 
wylądował dotychczas w miejscu prze- 
znaczenia. 

Jest rzeczą możliwą, że samolot wy- 
lądował w innem miejscu wybrzeża af- 
rykańskiego. Poszukiwania samolotu 
zostały już podięte. 


Mandżurji, Koła te są zdania, że 
zainteresowane państwa t, i. 
Mandżuria i Związek Sowiecki mogą 
dojść do porozumienia, przynominają 


iky 
Jak donosi prasa angielska, w od- 


trzy |na interwencji państwa nieazjatyckiego | zaproponuje, aby do komisji wszedł de- 
Japonia, |do spraw krajów Azji Wschodniel. 


legat neutralny — azjata. W tym celu 
Rosja zaproponuje przedstawiciela Tur- 
cji lub Persji. 


Porażka wojsk abisyńskich pod Makalle 


Cały obszar Tembien w rękach włochów. — 30 tysięcy 
żołnierzy abisyńskich w rozsypce | 


Warszawa, 16 lutego. 

(PAT) Pat podaje następujący komu- 
nikat o sytuacji na frontach Abisynii: 

Marszałek Badoglio odniósł wielkie 
zwycięstwo po gwałtownych walkach 
w rejonie Aradam na południe od Ma- 
kalle. Z wojsk rasa Mulugheta, których 
liczebność była oceniana na 80 tys. — 
30 tys. ludzi znajduje się w rozsypce. 
Góra Aradam została zdobyta. Miejsco- 
wości Szelikot, Antalo-Belsat oraz Adi- 
ma-lcia zostały zajęte, podobnie jak ca- 
łe płaskowzgórze Afgol. Straty abisyń- 
skie są olbrzymie. 20 TYS. LUDZI 
STRACIŁO ZDOLNOŚĆ DO WALKI. 

Straty włoskie wynosić mają około 
400 zabitych i 500 rannych. Wojska ra- 
sów Kassy i Sejuma skoncentrowane w 
obszarze Tembien są zagrożone przez 
odcięcie. 

Bitwa pod Makalle jest nadzwyczaj 
doniosła z punktu widzenia rezultatów 
wojskowych i konsekwencyj politycz- 
nych, Marszałek Badoglio od chwili 
swego przybycia dążył do spotkania sił 


nieprzyjacielskich koncentrowanych w 
wielkiej liczbie celem zadania im wy- 
rażnej klęski. 

Dziś rezultat ten został osiągnięty. 
Abisyńczycy w liczbie 30 tysięcy nie- 
mal samych żołnierzy regularnych sta- 
wiali zaciekły opór, mimo to jednak zo- 
stali zupełni rozbici, Ras Mulugheta z 9 
tys. niedobitków opuścił pole bitwy % 


nocy z 14 na 15 lutego. Ufortyfikowany |. 


obszar Aradam długości 8 i głębokości 
3 klm. został zdobyty przez włochów, 
Podczas bitwy, rozpoczętej przez mar- 
szałka Badoglio w warunkach raczej 
HSC gi spowodu liczebności od- 
działów nieprzyjacielskich, oraz korzyst 
nej dla przeciwnika sytuacji terenowej. 
5 dywizyj włoskich znajdowało się w 
pierwszej linji: dywizja „23 marca“, 
„d-go stycznia”, „Sabauda*, dywizja al- 
pejska i dywizja tuziemna. Dywizja „As- 
sietta* znajdowała się w rezerwie. Prze 
wagę włochów stanowiła potężna arty- 
lerja oraz 10-kilometrowy teren umożli- 
wiający akcję lotniczą, co zrównowa- 


żyło liczebną wyższość przeciwnika 0- 
raz wielką ruchliwość jego wojsk. 
bitwie niemal wyłącznie wzięły 
udział wojska przybyłe z Włoch. Jedy= 
nie prawe skrzydło było obsadzone 
przez oddziały rasa Gugsy, które jednak 
nie brały udziału w akcji. Ulewny 
deszcz nadzwyczaj utrudniał zaopatrze- 
nie walczących wojsk. 
Rozpoczynalące się deszcze przy» 
puszczalnie utrudnią dalszą akcję, a tak- 
że opanowanie nowych terenów. Na te- 
renach tych znajdująca się w odwrocie 
armia rasa Mulugheta nie będzie mogła 
poczynić wielkich spustoszeń, ze wzglę= 
du na akcię lotnictwa włoskiego, które 
Żresztą w ciągu bitwy udaremniło przy- 
bycie posiłków abisyńskich z Dessie. Z 
drugiej strony donoszą, że po oczysz- 
czeniu płaskowzgórza Afgdi, marszałek 
Badoglio zamierza zająć płaskowzgórze 
Buia oraz obsadzić potok o tej samej 
nazwie jako linię obronną. Zwycięstwo 
pod Enderta całkowicie oddało w ręce 
włochów obszar Tembien. 


BALDWIN USTĄPI 


Fotel premiera zająć ma Neville Chamberlain, 
więlki przeciwnik Niemiec i 


. Paryż, 16 lutego. 
(PAT) Londyńscy korespondenci 
dzienników paryskich stwierdzają, że 
wystąpienie Sir Austen Chamberlaina 


w Izbie Gmin, przyczyniło się do po- 
ważnego zachwiania pozycji prem. Bal- 


wina. } , j 
Londyński Korespondent „Echo de 


Przed wyjazdem bitwinowa do Tokio 


Í Prasa japońska życzliwie wita zapowiedź Moskwy 


Tokjo, 16 lutego, 
(PAT) Koła zbliżone do' ministerstwa 
wojny, przychylnie komentują donie- 
sienia prasy z Moskwy, według których 
rząd sowiecki rozważa sprawę wizyty 
komisarza Litwinowa w Toklo. Arty: 
kuły wstępne prasy japońskiej zalecają 


jte podróż. Koła japońskie podkreślają, 
że Hirota już w grudniu roku ub. dał do 
zrozumienia rządowi moskiewskiemu 
iż chętnie widziałby wizytę jednego z 
sowieckich mężów stanu w Japonji, w 
celi doprowadzenia do ogólnego poro- 
zumienia. 


Rocznica bitwy pod Rarańczą 


Marsz szlakiem drugiej brygady Legjonów 


Worochta, 16 lutego. 
. (Pat) Dziś rano w kościele rzymsko- 
katolickim ks. Antosz odprawił uroczy- 
ste nabożeństwo z okazji bitwy pod Ra- 
ranczą. Obecni byli przedstawiciele 
władz z wojewodą stanisławowskim Sta 
rzyńskim i gen. Łuczyńskim, dowódcą 


OK V i Łukomskim, dowódcą 11 dyw.|d 


piech. na czele oraz reprezentanci legjo- 
nowych kół pułkowych 2-ei brygady, 
m. in. komendant główny Z. S. płk. Fryd- 
rych, płk. Parafiński, Rutkowski, Ste- 


Pożegnalne przyjęcie 


fanowskij Tadeusz Grabowski, Kruk- 
Szuster i Dzugaj. 

Po nabożeństwie pod pamiątkowym 
krzyżem w Worochcie odbyła się uro- 
czystość wręczenia nagród zwycięskim 
patrolom i indywidualnym zawodnikom 
marszu huculskim szlakiem 2-ej bryga- 
y leg, m. in. nagrodę przechodnią im. 
Marszałka Piłsudskiego otrzymał patrol 
szkoły podchorążych z Ostrowi Mazo- 
wieckiej, 


na cześć prezesa Koca 


w sumimistersiwie skar ibus 


Warszawa, 16 lutego. 
(PAT) W sobotę dnia 15 bm. odbyła 
się w ministerstwie skarbu herbatka, 
którą wydał p. minister 
Kwiatkowski celem pożegnania podse- 
kretarza stanu płk. Adama Koca, powo- 
łanego przez Pana Prezydenta R. P. na 

stanowisko prezesa Banku Polskiego. 
Minister E. Kwiatkowski w serdecz- 
nych słowach pożegnał płk. A. Koca; pod 
którego opieką od kilku lat pozostawa- 
dy sprawy pieniężno - kredytowe, pod- 
kreślając, że na nowem stanowisku pre- 


Eugeniusz | 


zesa instytucji emisyjnej może liczyć na 
współdziałanie całego aparatu skarbo- 
wego. T 

„ W odpowiedzi płk. A. Koc bardzo ser 
decznie podziękował p. ministrowi i u- 
rzędnikom min, skarbu za zaufanie, Wy- 
rażając zarazem przekonanie, że wspól- 
ność celu w polityce finansowej i życz- 
liwa współpraca aparatu min. skarbu, 
z jaką spotykał się dotychczas, dopo- 
mogą mu do wypełnienia jego zadań na 
nowej placówce pracy. 


Paris“ interpretuje to jako oznakę roz- 
poczęcia się kampanj) przeciwko Bal- 
dwinowi, w celu ewentualnego zastą= 
pienia go na tem stanowisku przez Ne- 
villa Chamberlaina, Ostre wystąpienie 
Sir Austen Chamberlaina, które jest 
rzadkim w Angli aktem. niezachowa- 
nia dyscypliny partylnej, świadczy, zda 
niem korespondenta, o istnieniu nastro- 
jów niechętnych przeciwko obecnemu 
premierowi. Korespondent ocenia sytua 
cję rządu jako trudną, 

Korespondent „Le Jour* donosi, że 
w kołach konserwatywnych uważają 
za prawdopodobne, że prem. Baldwin 
opuścj swe stanowisko w ciągu lata, a 
na jego miejsce obejmie ster rządów Ne 
ville Chamberlain. i 


„Le Temps* omawiając w artykule 
wstępnym wystąpienie Chamberlaina 
zadaje pytanie, czy nie należy liczyć 
się z jego bliskiem ustąpieniem. 


i%i 5 

Pogłoski o ustąpieniu Baldwina i za 
stąpieniu go przez Neville Chamberlai- 
na są dowodem dalszego zbliżenia do 
Francji. Neville Chamberlain jest fana- 
tycznym wrogiem Niemiec I zwolenni- 
kiem polityki ich okrążenia. Poatem Ne 
ville Chamberlain pozostaje w najbliż= 
szych stosunkach z kołami woiskowemi 
i propaguje od długich lat konieczność 
uzupełnienia zbrojeń W. Brytanii tak, 
aby efektywy angielskie były conaj- 
mniej równe niemieckim, szczególnie w 
dziedzinie lotnictwa, broni chemicznej 
i artylerii, Razem z Francją siła W. Bry 
tanii powinna wynosić podwójną ilość 
efektywów niemieckich. 


Aix-en Provence, 16 lutego. 
(Pat) Skazani w ub. środę na bezter- 
minowe ciężkie roboty członkowie chor- 
wackiej organizacji terorystycznej, nie 
wnieśli w ciągu ustawowego trzydnio- 
wego terminu kasacji od wyroku sądu 
przysięgłych, wobec czego wyrok ten 
uprawomocnił sie. 


z 
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„REPUBLIKA” nr, 47, Poniedziałek, 17 lutego 1936 re 


Dzis Patrycjusza B. W, 
Jutro Symeona B. M, 


Wschód słońca 0.48 
i OSS panoa EN 
+ działek schód księżyca 3: 
t Ponle’ Zachód księżyca 10,34 

Długość dnia 10.03 

Przybyło dnia 2.15 


14-lecie Pontyfikatu 
Papieża Piusa XI 


Podniosłe uroczystości w Łodzi 


W dniu wczorajszym z okazji 14-let- 
niego Jubileuszu Pontyfikatu Papieża 
Piusa XI odbyły się w Łodzi podniosłe 
uroczystości. 

W katedrze św. Stanisława Kostki 
o godz. 10-ej rano odprawiona została 
uroczysta Msza Św., którą odprawił 
J. E. ks. biskup Jasiński w otoczeniu ks. 
ks. prałatów Wyrzykowskiego i Bura- 
kowskiego. 

Na nabożeństwie obecni byli wojęwo- 
da łódzki Hauke-Nowak, d-ca ©W IV 
gen. Langner, prezydent m. Łodzi inż. 
Głazek, przedstawiciele policji i organi- 
zacyj społecznych. 

O godz. 19-ej w gmachu djecczjalnego 
Instytutu Akcji Katolickiej przy ul. Gdań- 
skiej 111 odbyła się uroczysta akademia, 
na którą złożyły się przemówienia oraz 
utwory muzyczne w wykonaniu chórów 
i orkiestry . (a) 


Dziś — konferencja 


z włókniarzami 
w inspektoracie pracy 


Na dziś wyznacząna została przez 
Okr. Inspektora Pracy inż. Wyrzykow= 
skiego jednostronna konierencja z przed 
stawicielami zw. zaw. robotników prze- 

„„anysłu włókienniczego, o idę 
~ Konterencja zwołana została dla omó 
sesęyjenia żądań wysuniętych przez związki: 
zawodowe pod adresem organizacyj 
przemysłowych, które jak wiadomo, za 
wyjątkiem przemysłu zarobkowego od- 
rzuciły propozycję nawiązania bezpośred | 
nich rokowań z organizacjami robotni- 
czemi. ' 

Na konferencii dzisiejszej przedstawi- 
ciele włókniarzy sprecyzują swe stano- 
wisko Inspektorowi Wyrzykowskiemu, 
który skolei zwoła najprawdopodobniej 
drugą konierencię z przedstawicielami 
związku przemysłu włókienniczego. (a) 


Tajemnicza napaść 
'Rabusiów poszukuje policja 
Niezwykle tajemniczo przedstawia się 


ZZTZZŻŻŻŻCŻŻCCCIZ 


Groźba strejku w przemyśle kotonowym | azz/a 


Przemysłowcy nie god 


zą się na uzupełnienie 


umowy zbiorowej 


Jak już donieśliśmy o tem swego 
czasu związki zawodowe kotoniarzy wy: 
stosowały pisma do stowarzyszeń prze- 
mysłowców oraz do okręgowej inspek- 
cji pracy, domagając się uwzględnienia 
szeregu -postulatów. i 

Zgłoszono m. in. postulat w sprawie 
uzupełnienia obecnej umowy zbiorowej 
w przemyśle kotonowym, bowiem w u- 
mowie tej pominięto szereg artykułów 
które zostały wprowadzone ostatnio w 
fabrykach pończoszniczych. 

Następnie związki zawodowe doma- 
gały się płacenia kotoniarzom za przy- 
musowe postoje i udzielania urlopów ro- 
botniczych w okresie letnim od 1 czerw- 
cado 30 sierpnia, t. jj w okresie mniej- 
szego sezonu. 

Na uwzględnienie powyższych postu- 
latów związki określiły termin do dnia 
14 lutego r. b., ośwadczając, że o ile w 


terminie tym postulaty te nie będą załat|- 


wione — proklamowany będzie strajk 
w łódzkich fabrykach kotonowych. 
W dniu wczorajszym stowarzyszenie 
fabrykantów wyrobów pończoszniczych 
m. Łodzi i okolicy nadesłało odpowiedź, 
w której komunikują, że dopóki obowią- 
zuje obecna umowa zbiorowa, nie mogą 
się zgodzić na jakiekolwiek zmiany wa- 


runków, a tembardziej na wprowadzenie 
nowych. 

Stowarzyszenie fabrykantów pończo- 
szniczych podkreśla, że podczas pertrak 
tacji poprzedzających zawarcie umów 
zbiorowych w marcu 1935 r. i w pa- 
ździerniku 1934 r. przemysłowcy po- 
stawili zasadniczy warunek, aby umowa 
zbiorowa obowiązywała cały przemysł 
pończoszniczy, tymczasem warunek ten 
nie został uwzględniony i na prowincji 
stosuje się o wiele niższe stawki, niż w 
Łodzi, co naraża łódzkich przemysłow- 
ców porńczoszniczych na duże straty. 

W końcu swego listu stowarzyszenie 
fabrykantów wyrobów pończoszniczych 
komunikuje, że kwestia rewizii umowy 
zbiorowej w przemyśle kotonowym 
może stać się aktualna dopiero wówczas 
gdy umowa ta rozciągnięta zostanie na 
wszystkie fabryki pończosznicze. 
Dowiadujemy się, że w związku z 
powyższą odpowiedzią przemysłowców 
na dzień dzisiejszy zwołana została mię- 
dżyzwiązkowa konferencja kótoniarzy, 
celem podięcia odpowiedniej akcji. Zwią- 
zki zawodowe zapowiadają, że w razie 
dalszego nieustępliwego stanowiska prze 
mysłowców proklamowany będzie strajk 
w łódzkich fabrykach pończoszniczych. 


P.C. K. przygotowuje nowe kadry ratownicze 


We wszystkich komisarjatach 

W dniu wczorajszym 
Polskiego Czerwonego Krzyża przy ul. 
Piotrkowskiej 236 odbyło się doroczne 


łu łódzkiego P. © K. 
„Zebranie zagaił przewodniczący od- 
działu łódzkiego dr. Kalisz, a następnie 


przez aklamację powołany został na! 


przewodniczącego zgromadzenia dr. 
Mogilnick, na asesorów dyr. Ostrow- 
ski i dyr. Michejda. Sekretarzował ks. 
dr. Ochnicki, 


Żywe zainteresowanie "wywołało 


Sprawozdanie z» działalności oddzia'w, iest również pomoc 
łódzkiego P. C. K. za rok 1935, Że spra stycznej. niezamożnej 
że * samarytańskm, średmiełwi+zabiezów 
ma należyte zro- | 340. 


wozdania” wynika, 
działalność P. C. K. 


zumienie w społeczeństwie. - dowodem 


w siedzibie ' 


policji umieszczono apteczki 
prowadzi stacje profilaktyczne przeciw 
chorobom wenerycznym, a mianowicie 
przy ul. Piotrkowskiej 203, Suwalskiej 


p 


owalne zgromadzenie członków oddzia- Nr. 1 i Żeromskiego 4. 


W związku z likwidacją przychodni 
dentystycznej dla młodzieży szkół po- 
wszechnych, przez ubezpieczalnię spo- 
łeczną P. C. K. w porozumieniu z Za- 
rządem m. Łodzi uruchomił taką przy- 
chodnię dla dziatwy szkół powszech- 
nych przy ul. Podmiejskiei 21. 

W ciągu r. ub. w przychodni udzie- 
lono 1423 zabieg, Pozatem niesiona 
w dziedzinie denty 
młodzieży szkół 
takich dokonano 


Niezależnie od tego P. C. K. prowa- 


czego jest stały wzrost liczby człon-, dzi akcję kulturalno- oświatową i uru- 


ków rzeczywistych i wspierających. 

W ciągu ub. roku liczba członków 
wzrosła o 2000 osób i oddział łódzki li- 
czył członkó rzeczywistych 3412, 
wspierających 2691, dożywotnich 486. 

Ze składek w ciągu roku ub. wpły- 
nęło 16.709 zł. 

Łódzki oddział liczy 5 kół miejsco” 
wych i 6 zamiejscowych. Szczególna 
uwaga zwrócona została na usprawnie- 
nie drużyn ratowniczych, na wypadek 


klęsk żywiołowych. | 


W pierwszym rzędzie dzięki popar- 


najście na mieszkanie małż. Jańczyków | ciu komendanta policji insp. Flsessera- 


przy ul. Wawelskiej 5. 


Niedzielskiego, utworzone zostały w 14 


Późną nocą, gdy Jańczykowie już | komisariatach punkty opatrunkowe, wy 


spali, í 
jacyś awanturnicy. 


do mieszkania poczęli się dobijać posażone w apteczki, 


zaś przy punk- 


Gdy 41-letni Ignacy | tach tych czuwają specjalnie przeszko- 


Jańczyk otworzył drzwi, do mieszkania j leni funkcjonariusze, którzy odbyli kurs 


wtargnęło kilku osobników, 


poczęli go bić. 


którzy |P. C. K. w liczbie 50 osób. 


W ciągu roku ub. zorganizowanych 


Na pomoc mężowi pośpieszyła 49-| zostało kilkadziesiąt większych i mniej- 


letnia Karolina Jańczyk, jednak i ona; 


Szych kursów, przedmiotem których 


została dotkliwie przez napastników po-, było wyszkolenie odpowiednich drużyn 


turbowana. 

Na krzyk napadniętych  pośpieszyli 
z pomocą sąsiedzi. Napastnicy, widząc 
nadchodzącą pomst, zbiegli. Lekarz po- 
gotowia stwierdził u Jańczyka ciężkie 
obrażenia głowy i twarzy, a u jego żony 
lżejsze zarazy. x ; 

Powiadomiona o tajemniczej napaści 
policja zarządziła dochodzenie i poszu- 
kiwania za napastnikami. 


Dodatkowa komisja 
poborowa 


Dnia 28 lutego r.b. w lokalu przy ul. 
Piotrkowskiej 165, urzędować będzie do- 
datkowa komisja poborowa dla P.KU. 
Łódź Miasto II, na którą winni się stawić 
mężczyźni róczn. 1914 i starsi, nie ma- 
jący dotąd uregulowanego stosunku do 
służby wojskowej, którzy otrzymali 
imienne wezwania Starostwa Grodzkie- 
go, zamieszkali na terenie 1, 4 6,:7,710, 
12 13 14 komisarjatów policji. (p). 


w dziedzinie ratownictwa i obrony 
przeciwgazowei. Tak więc zorganizo- 
wane zostały kursy dla młodzieży 
szkół Średnich, dla nauczycielstwa, ror 
botników i pracowników fabrycznych, 
jak również przy większych zakładach 
przemysłowych uruchomione zostały 
specjalne drużyny, które w odpo- 
wiedniej formie przeszkalają i obznaj: 
miają z dziedziną ratownictwa robotni- 
ków i pracowników. 

P.C.K. miasta Łodzi, niezależnie od 
pogotowia, które czynne jest całą noc, 


CASINO 


P "WEN (HEER "EE T 
Pocz. 4, 6, 8, 10 


(LA MAT 


| przy szosie Zgierskiej 41. 


Film, o którym mówi cały świat 


OSKARZAM CIĘ MATKO!.. 


chomit szereg świetlic dla drużyn ra- 
towniczych młodzieży P. C. K. i t. d. 
Należy podkreślić fakt, iż P. ©. K. pro- 
| wädzi żywą akcję w szkołach po- 
wszechnych i średnich przy których, 
istnieją specjalne koła młodzieży. 
W r. ub. otworzony został 
dla niemowląt przy ul. Miedzianej i am 
bulatorjum dla najbiedniejszych w Ra- 


Z akcji tygodnia P. C. K. uzyskano 
10.874 zł. które przekazane zestały na 
dalszy rozwój i szkolenie drużyn P.C.K. 
| Skolei omówiony został program P. 
iC. K. w Łodzi na rok bież. Z ustalone- 
go programu wynika, że w dalszym cią 
gi prowadzone będzie szkolenie drużyn 
powiększone zostaną punkty aptek P. 
iC. K. w różnych dzielnicach miasta, 
tworzone będą nowe koła dzielnicowe, 
kota młodzieży i koła pracowników i ro 
hutników przy poszczególnych fabry- 
kach, prowadzona vaze zbiórka na 
dalszy rozwój P. ©. K. i kolonie letnie 
die najbiedniejszeł dzłatwy. 

Również nrządzona ma być w roku 
weż. wzorowa stacia wypadkowa. wy” 
qosażona w nafuswszą sile operacyjny, 
aparaty Roentgena i urzuydzenia tech- 
ńiczne. 

Po omówieru programu dokoopto* 
wan. do zarz oddziału łódzkiego 
P. ©. K. pp. pułk. Bratrowa. inż. Bar- 
cińskiego, dyr. Eborowicza, dr. Knicho- 
wieckiego, wiceprezesa S. O. Wecsile, 
dyr. Ostrowskiego, prof. Sawickiego, 
dyr. Wyrzynkiewiczową, pułk. Ziętar- 
ską, pułk. Michałowskiego. 


ERNELLE) ` 


żłobek | 


| teki; L. Steckela (Limanowskiego 37), Sz. Jan: 
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Bezrobotna wyskoczyła 
z trzeciego piętra 


Posesja przy ulicy Piłsudskiego 19 
była widownią wstrząsającej tragedii 
bezrobotnej kobiety. 20-letnia Szaindla 
Glanc, zamieszkała przy ul. Żydowskiej 
17, która od dłuższego czasu znajdowa- 
ła się bez pracy, postanowiła popełnić 
samobójstwo. W tym celu udała się do 
powyższego domu, weszła na trzecie 
piętro klatki schodowej, a stąd na bal- 
kon i rzuciła się na bruk. Świadkami 
tego wstrząsającego dramatu byli loka- 
torzy posesji, którzy jednak nie byli w 
stanie zapobiec nieszczęściu. 

Wezwane zostało pogotowie ratun- 
kowe, które stwierdziło beznadziejny, 
stan desperatki, poczem przewiozło ją 


do szpitala małż. Poznańskich. 
TOOOOOOOOOODOOOOOOOOOOCOCZO CEJ 


Nawet dzieciom swoim przypominajcie 
codziennie, że 


WOLANOW WZBOGACA 
EEOOOOCOOOCOOOLOCOOODOOOOOOOCOOO 


Dziewczynka pod kołami 
samochodu 


W dniu wczorajszym 8-letnia Helena 
Masińska, zamieszkała przy rodzicach 
w domu nr. 85 na ulicy Przędzalnianej, 
wraz z rówieśniczkami swojemi udała 
się do kina oświatowego przy Wodnym 
Rynku. i 

W. pewnej chwili, przy przechodzeniu 
przez. jezdnię, dziewczynka nie Zau- 
ważyła szybko. sunącego* samochodu, 
skutkiem czego dostała się pod koła. Na 
szczęście szofer zdołał się wczas zorjen 
tować i samochód gwałtownie zahamo- 
wał. — Masińska, skutkiem uderzenia 
błotnikiem odniosła kilka okaleczeń czo= 
ła i twarzy, oraz ogólne potłuczenia. 


Wezwane pogotowie ratunkowe Czer 
wonego Krzyża po udzieleniu dziewczyn 
ce pomocy, pozostawiło ją w stanie osła- 
bionym na miejscu. (p. 


Dyżury aptek 


Nocy dzisiejszej dyżurują następujące ap- 


kielewicza (Stary Rynck 9), T. Stanielewicza 
(Pomorska 91), A. Borkowskiego (Zawadzka 
Nr. 45) B. Głuchowskiego (Narutowicza 6), St. 
Hamburga i S-ki (Główna 50), L., Pawłowskie= 
go (Piotrkowska 307). 


Na fali radjoweł 


JAN SEBASTJAN BACH I JAN KRYSTJAN 
BACH W AUDYCJI RADIOWEJ 

Rzadko kiedy tak wyraźnie zaznacza się 
różnica generacji, jak w wypadku wielkiego 
Jana Sebastiana Bacha i jego syna Jana Kry- 
stian Bacha. Styl i duch kompozycyj obu 
mistrzów jest ik różny, jak różne są style: 
barok i rokoko. W radjowej audycii z płyt, 
którą nadaje Polskie Radjo dnia 17 lutego o 
godzinie 17,20 z objaśnieniami dr. Emilji Eisne- 
równy, zestawione będą utwory orkiestrowe 
oby, tych kompozytorów. Audycja ta uwypuklł 
do itnie różnice zachodzące w twórczości ojca 
syna, ` 


MUZYKA *DWUFORTEPIANOWA W RADJO- 
WEJ AUDYCJI 

Dział muzyki na dwa fortepiany, który niee 
gdyś interesował najwybitniejszych kompozy= 
torów (Schubert, Weber) dzisiaj przeważnie 
uległ zapomnieniu. Audycja radjowa w dniu 
17 bm. o godz. 18.00 niewątpliwie zainteresuje 
radjosłuchaczy, w audycji tei bowiem dwaj 
doskonali pianiści: Ignacy Rosenbaum i Jerzy 
Sulikowski wykonają utwory na dwa fortepia= 
ny. Będą to utwory: Sonata D-Dur Mozarta, 
i poemat symfoniczny „Les Eolides* Francka, 
przerobiony na dwufortepianowy zespół. 


ŁOWICKIE MELODJE WESELNE I TA- 
NECZNE 


Karnawał na wsi tò okres zabaw szczerych 
hucznych. Audycja radjowa w dniu 17 lutego 
o godz. 20,30 zobraznie radiosłuchaczom rā- 
dosny okres karnawałowy w Łowickiem. Or- 
kiestra Polskiego Radja pod dyrekcią Stani- 
sława Nawrota i śpiewak wiejski Jan Zułma 
odtworzą łowieckie melodie weselne i taneczne, 
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= == i = 
a mm 
e Wybory do parlamentu w Hiszpanii 
OSTATNIE WYSTĘPY JULIUSZA OSTERWY poprzedzone były krwawemi zajściami w kilku 
Ara o ZAŁ miastach. — Liczny udział głosujących 


scen stołecznych wystąpi w Teatrze Miejskim Madr t Caball T dowaniu, ponieważ sprze- 
ze * i i Balad yt, 16. lutego.|rozrzucając ulotki atakujące Caballero.|szony w urzę „Pp ] 

ACTA Pw deg R A Aja (Pat) Wczoraj wieczorem ZORY Wywiązała się bójka, której kres poło- | ciwił się wykonaniu zarządzeń władz cen 

8.30 wiecz, kreując popisową rolę pastora To- | SIĘ bardzo ożywiona kampania wybor- |żyła policja. Dokonano licznych areszto- | tralnych w związku z wyborami. i 
masza z uroczej sztuce Sheldona „Romans“. | cza w całej Hiszpanii. W związku z teml wań. . Madryt, 16 utego. 
PRA dna ostatnie występy tego Fe szeregu miejsco woke; do starć ; W SPEAR patrol gardi pyskate: I RA AE. pozpozze. 30% 
zofńiczenii "DO „|pomiędzy przeciwnikami politycznymi. | skiej ostrzeliwał samoc ciężarowy, „ 8- . Nag , 
esz ye po kąa SĄ sy stolicy na zebranie, na którem mieli | wiozący komunistów, którzy nie zatrzy- | przed lokalami komisyj wyborczych, po- 
sztuka M. Gorkija „Jegor Bułyczow". przemawiać Royo Villanova i Gimenez | mali się na żądanie. Jedna osoba jadąca mimo deszczu, zaczęły tworzyć się ogon 
Mipi Caballero wtargnęło 5 młodych faszy=|samochodem została zabita. _ | ki Stolica ma wygląd spokojny. Uzbro- 
stów, członków „Falangi hiszpańskiej”, Gubernator Las Palmas został zawie- | jone oddziały policji i gwardji obywatel- 
WZ OZ E A S E | Skioj czuwają nad porządkiem, strzegąc 
również niektórych gmachów publicz- 


i E Y 148 — > nych. W szeregu punktów miasta umie- 
Ke SZ I | | IWI MII (l ( [If MELA szczono posterunki Czerwonego Krzyża. 
PROGRAM ROZGŁOŚNI SODAKE e 


PO REE W. lokalu wyborczym, gdzie miał gło- IR 
PONIEDZIAŁEK, 17 lutego 1936 r. Wczoraj zapanował już spokój w Wenezueli R POECAŁ PRON RORO go ke ROG 
„6306.33: Pieśń „Kiedy ranne wstają zo- Caracas, 16 lutego. |nia podobne do tych, jakie rozegrały Się | wyp lecił idować meżó wwsp 
rze . 6,33>—6.34: Pobudka do gimnastyki, 6,34— ) ; i iai wyborczej polec zrewidować mężów 
6.50: Gimnastyka. 6.50—7,50: Muzyka (płyty). (PAT) Piątkowe zajścia w stolicy Ww stolicy miały również. miejsce w Va- zaufania prawicy i lewicy celem stwier- ! 
W przerwie o godz. 7,20: Dziennik poranny. Venezueli były punktem kulminacyjnym |lencji i Puerto Cabello, W Caracas zgi- | dzenia, czy nie posiadają oni broni. T | 
7,50—7.55: Odczytanie programu na dzień bie- |niezadowolenia ludności z pozostawienia |nęło 5 osób, a 40 zostało rannych. Pre- O przebiegu wyborów rząd informo- 
żący. 7.55—8,00: Parę informacyj. 8,00—8.10; 


4 na stanowiskach licznych zwolenników |zydent Contreras przyrzekł przywrócić 
przyjety ZE re nas b. prezydenta Gomeza. W piątek wy- |gwarancje konstytucyjne. W dniu dzi- 
kowa. 12.03—12,15: Dziennik południowy. |wieziono w workach przeszło 80 urzę- siejszym zapanował spokój strajk za- 


wał społeczeństwo zapomocą radja. Pod- 
sekretarz stanu w ministerstwie spraw 


€ l 1 ie] 2 A ) ć wewnętrznych podał, że w całym kraju WEN 
12.15—1225 Muzyka — płyty. ONA Kon: |dników. Władze były zupełnie bezsilne, | kończył się. Z dniem jutrzejszym znie- panował spokój a nieznaczne zajścia za- 

dym Zdzieława Oare oazę R Podla grupy policjantów przyglądały się jak |siona zostaje cenzura prasy. notowano jedynie w Pontevedra i w San- Z 
a Zdzisława  Górzyńskiego, 13.25—13,30, — ) A vi 

Chwilka gospodarstwa domowego. 13.30—14.30|tlum rozpoczął plondrowanie. Zaburze- 


tander, gdzie rozbito dwie urny wybor- 
Piosenki w wykonaniu duetów — płyty, 14.30— 


ju d = A mm |cze. W Lugo nieczynnych było 8 biur Kwi 
151211515: Przeglad giełdowy, lódzki Pożyczka angielska dla Fra ncji wyborczych, tak, iż, głosowanie tam od- y 
1515—15.20: Wiadomości o. eksporcie polskim. 


będzie się we wtorek. pow: 
15,20—15.30: Przegląd giełdowy warszawski. O godz. 16-ei głosowanie zakończyło nęła 
15.30-16.00. Muzyka salonowa w wyk, Oktetu; $ ZAJE już SEARS np twa finansów. Nie u- |519 1 przystapiono do obliczania głosów. ter 
deo 2042/ x aryż, utego. |cuskiego ministerstwa finansów. "|Jak się zdaje, liczba głosujących była negc 
GROW at ges stó, i OWO ren lek Reuter donosi z Paryża: lega jednak żadnej wątpliwości, że zgo- | znacznie wyższa od liczby głosujących poge 
3615—1645, „ża Shiite dalszy glag pro same i Dna w i Ay Dory rządu | da ee ARS 4 í y roku 1933, zwłaszcza jeżeli chodzi o wió: 
~ Audycja lekka pióra Adolfa Fleischera i|francuskiego w Londynie został wczo- icjalnej deklaracji w tej sprawi | kobiety, 
Juljucza Tota (ze Lwowa). raj pomiędzy przedstawicielami wiel- |oczekują na początku tygodnia bieżące- Madryt, 16 1 
» j i utego. 1 
Sb or TRARA Kabiny n ogari jt: |klch banków we wszystkich szczegó |go. Szczegóły pożyczki utrzymywane| (PAT) Wyniki dzisiejszych SEDLO skie 
kowska (z Krakowa). łach technicznych omówiony. są w tajemnicy, waha się ona jednak nie są jeszcze dokładnie znane. Koła neg! 
Tao, A bridgu” — skecz] Dla ostatecznego podpisania pożycz-|od 40 do 60 miljonów funtów szterlin- prawicowe utrzymują, że prawica od: ` | Fra 
wiatopelka Tpi ego. : i H 
17:15 17.20, Minuta Ayay — Wiersze Rudyarda ki potrzebna jest jedynie formalna Z80- | gów. i niosła zwycięstwo w Pampelubie, Co- w p 
iplinga. |. 4 da brytyjskiego urzędu skarbu i fran- unica, Waloncji, Burgos, na wyspach wia, 
17.20—17.,50. Płyty dla znawców. alearskich rida, A > i 
isO fainienia, dr, Emili Elanerówny, oka Ws ólnik Zabói( 5 nka Lindber ha dzie, Castelan. Anaoa CE ona Grana a 
~ wygłosi MÓW ichał Siedlecki — (z vill, M Ee SPOT Nf ACE A pac: 
ZĘ KA ad villa i w prowinc urcia. Lewica z 
18.00-118:30. Muzyka dwufortepianowa w wyko- poszukiwany przez policję kubańską i 


naniu Ignacego Rosenbauma i Jerzego Suli- twierdzi, że zwycięży w Madrycie, w 


i Havana, 16 lutego. „bę. Ów obywatel niemiecki „wręczyli Sevilli, Murcji i.Bilbao- Pozałem w Kase — 

16:30: 1040 Zu Kotlarska opowie dzieciom | (Pat) Policja kubańska poszukuje w |wspomniany list pewnemu A Maa talonji, zwłaszcza w Barcelonie óraz w G 
„O wróbelkach w gościnie u  śniegowego | Całym kraju pewnego obywatela pięmie- | kybańskiemu, a następnie. zniknął. „lak | Tarragonie i Geronie. W Barcelonie krą "77 | ZAC 
bałwanka”, : ckiego, który był w posiadaniu listu Fi- | stychać, list ten przesłano wczoraj gu- żą pogłoski, które należy przyjmować NO: 

18.40—18 45: O wszystkiem potroszku. scha, podejrzanego o współudział w spra | bernatorowi Hoffmannowi. Policja przy- |z wszelkiemi zastrzeżeniami, że sztab WE! 

1940119.20: dny zt RÓ wie porwania dziecka płk, Lindbergha. | wiązuje dużą wagę do wykrycia owego | dowództwa armii katalońskiej wydał za 

1920—19.35 Koncert reklamowy, W gin tym Fisch Pirs garadg nie Niemca. rządzenia niezbędne dla ogłoszenia sta- i 

32—174U. LOdZKIE Wi m sportowe. Y g - P i 

19,4019.45. Wiadomości. PiK Póla, SANA O PU Z. Syua: Hingyergha ma Ky nu wojennego na wypadek gdyby ZWy- 


19.45—19.50. Reportaż z Garmisch - Partenkir- 


cięstwo lewicy miało wywołać zaburze- 
19.50—20.00: Pogadanka aktualna, 


[ak WODO Ue WG ODRZ 0 Pawa w | t 
20.00—20,30: Audycja żołnierska. y s 
20.30-20.50. Łowickie melodje weselne i tanecz: ma się odbyć w Buenos Aires pa 

ne w wykonaniu Orkiestry P. R. po r, St, W 6 lut Narodów i i h ob h lub 4 

Nawb lAN array dod Jana Żółmo) aszyngtón, 16 lutego. arodów i innych obecnych lub przy R 
2050-2100: Dziennik włączony, || E (PAT) Prezydent Roosevelt przesłał |szłych organizacyj pokoju. Roosevelt GG 
21.00—21.05. Obrazki z Polski współczesnej. _ |do prezydenta Argentyny Justo pismo, dodaje, że obecny układ pomiędzy Bo- E ) a 
21.037722.00. Koncert Stowarzyszenia Milođni- |w którem proponuje zwołanie konferen- |liwją a Paragwajem i protokół pokojo-|  BYs- | u | Ro 

śrawikiego odzatwatoc eli: ykonawcy:|CIl państw amerykańskich w  Buenos|wy pomiędzy temi państwami spisany KR „a 


Orkiestra Kameralna pod dyr. Olgierda Stra | Aires, lub też w innem mieście Ameryki. |radować będą Stany Zjednoczone, któ- Wbrew przypuszczeniu, że mogłoby tu cho« 
szyńskiego, Henryk Kowalski (skrzypce); Celem konferencji ma być zabezpiecze- |re są pewne, iż wreszcie znajdzie się | dzić o jakiś kraik murzyński w Afr$ce, mamy do 
Stefan Witas (tenor), Bronisław Rutkowsk 5 


TE Saa, nie pokoju pomiędzy republikami Ame- [sprawiedliwe rozwiązanie tragicznego czynienia z krajem leżącym w Europie, Tą nie- 
22.00—22,30. Wieczór literacki: Fragmenty nie-|ryki, być może, jak pisze prezydent, |sporu o Gran Chaco. Jestem przekona- zwykłą oazą pozbawioną telefonów jest repu- 
drukowanego przekładu djalogi Platona p. t. przez szybką ratyfikację wszystkich |ny — pisze prezydent Roosevelt, — że blika Andorra, położona na granicy hiszpańsko- 
chy daje o Pf t ansann Wła- |układów pokojowych, będących już |nadszedł czas, aby republiki amerykań- francuskiej, Andorra liczy 6.000 mieszkańców, M: 
ZA fce Europie" — retransmi- |Przedmiotem rokowań, lub też przez u- |skie dały przykład, jak należy służyć | którzy nie odczuwali dotychczas potrzeby komu- 
sje ze stacyj zagranicznych. zupełnienie istniejących umów, lub wre- |sprawie trwałego pokoju. Prezydent] nikowania się z resztą świata za pośrednictwem } 
przerwie około godziny 23.00—23.05|szcie przez stworzenie za zgodą po-|Roosevelt prosi prezydenta Justo o wy-|teleionu, Ale że-w ostatnich czasach pięknie i ói 


URE meteorologiczne dla komunika- wszechną nowych: instrumentów poko- |rażenie opinii o poruszonych zagadnie- położone doliny górskie Andorry zaczęły przy- kir 

WŚ aeh ju w uzupełnieniu już istniejących. Pre- |niach. Identyczne pisma wysłał prezy- ciągać licznych turystów z Francji, że wraz z m 

ONNA zydent Roosevelt sądzi, że tego rodza-|dent Stanów Zjednoczonych do prezy- | pojawieniem się cudzoziemskich gości zaczęły N1$ 

Q|iu środki posunęłyby naprzód sprawę |dentów wszystkich republik Ameryki napływać pieniądze do kieszeni tubylców, prze- k 

po RCELE ó|utrwalenia pokoju na całym świecie, Południowej. to, wyczuwając konjunkturę, postanowiły zarzą- jeś 

gdyż wzmocniłyby one wysiłki Ligi dy gminne zaprowadzić telefony, te! 

Narazie istnieje jednak poważny kłopot z roz że 

RUDOWL ANE strzygnięciem kwestji, komu powierzyć budowę ni 

sieci telefonicznej, przedsiębiorcom hiszpańskim Pr 

EAT 07 EAT | czy francuskim? Bo i to trzeba wiedzieć, iż An- nr 

Retklóskiej do. sprzedania. dora pod względem politycznym tworzy pewne- ij 

Zgłoszenia: Piotrkowska 40. go rodzaju condominium, gdzie protektorat wy- kr 

Z d dkobierców I. K. konywa neprzemian każdorazowy prezydent I 

arząd spadkobie A 

Poznańskiego, w dni DOW- Francji oraz biskup hiszpański z Urgel, kę 

PE ES EZM DAY GAŻE AKTORÓW AMERYKAŃSKICH. st 

do 6 popoludz:u, Pomimo nakazów oszczędnościowych N. R. ' ki 

DOO00V000000000000000000000000 PANJE 782% A. istnieje jeszcze 110 osób w śwlecie fllmo- ra 

zt wym, które otrzymują wyższe wynagrodzenie, : 

R Pi niż prezydent Stanów Zjednoczonych (75,000 1 
Nieście pomoc dolarów rocznie), Oto gaża tygodniowa nie- 

najbiedniejszym których gwiazd ekranu amerykańskiego: Gre- ni 

4 ROPA” p Yao 1,800 latiy. SORO Maurice ' d 

Następny program kina „EU A evalier 1,500, Constance Bennet 1,300, John 

» kitina Adh s uni s- Barrymore 1,300, Richard Barthelmess 1,200, i A 


ET TT ANTR ETTI ZENY. TEETE G PAZ 2 

- Operetka filnowa Emeryka Kalmana. Reżyserja | Norma Schaerer 1,200, Ann Harding 1,200, Wal- 
RIALTO Dziś Ryszarda Oswalda. lace Beer 1,000, William Powell 900, Joan Craw 
HEME SE LOER W rolach gł: DOROTHEA WIECK, HUBERT, | ford 500, Edward G. Robinson 600, James Ca- 


ZLEJ D 
Pocz. o godz. d-ej MARISCHKA, SZÖKE SZAKALL. guey 560 oraz Warren William 250, 


„REPUBLIKA” 


|) prowadzona- j 


Nowy Jork, w lutym. 

Walka sądu najwyższego Stanów 
Zjednoczonych z „dyktaturą gospodar- 
czą'* prezydenta Roosevelta, która roz- 
|j|poczęła się od skasowania ustawy o 
Í |klauzuli złota, zbliża się ku końcowi. 
Podczas gdy uchylenie tej ustawy było 
pierwszą próbą walki z wszechpotęż- 
nym wówczas prezydentem, to obalenie 


IRENA DUNUE 
ROBERT TAYLOR 


w wspaniałym pory wającym filmie miłosnym p. 


reż JOHN M. STAHL 
twórca „BOCZNEJ ULICY* 


Wkrótce „RIALTO“ 


Zamachy samobójcze 
Kwas soiny — ostatnią ucieczką 


W mieszkaniu własnem przy ul. Li- 
powej 61, po sprzeczce rodzinnej targ- 
nęła się na swe życie 40-letnia Ewa Wal- 
ter i zażyła większą dozę kwasu sol- 
nego. Desperatce udzielił pomocy lekarz 
pogotowia Czerwonego Krzyża i prze- 
wiózł w stanie ciężkim do szpitala okr. 

- 


W bramie domu przy ul. Drewnow- 
skiej 8, zażył większej dozy kwasu sol- 
nego bezrobotny i bezdomny 38-letni 


Franciszek Musiałek, przybyły z Kalisza 


' łóżko na strychu. 


* kaert wie coś o niej? 


w poszukiwaniu pracy. Lekarz pogoto- 
wia, po udzieleniu pierwszej pomocy, 
przewiózł desperata w stanie ciężkim do 


| 


_ szpitala w Radogoszczu. Powodem roz- 
| pa 


czliweg 
= 


yi 


o kr 


oku była nędza. 


č 
e Gi 


GRAND 
ZACHWYT I 
NOŚCI oraz stale WZRĄSTAJĄCA FREK- 


WENCJA ŚWIADCZĄ o NIEZWYKŁYCH 
WALORACH FILMU 


DAWID KOPPERFIELD 


wg. nieśmiertelnej pow 'eści 
KAROLA DICKENSA 
Poranki od 80 GR. l 
UWAGA: Film dozwolony I polecony 
sia miggaieky. przez Min. Ośw. 
ocz. © % ` 


RIN 


Roman Umiastowski 


Dzy siostra Mari 


W dwa dni później zgłosił się do 


-Marly człowiek „z dwiema szpilkami”. 


Był to dobry kompan, dano mu 
Wkrótce ze wszyst- 
kimi wszedł w zażyłość, nawet z dwoma 
mieszkającymi w tym domu oficerami 
niemieckimi. * 

Jedną z pierwszych czynności Laury 
jest zawarcie znajomości z komendan* 
łem dworca. Przez niego dowiaduje się; 
że w piątek przychodzi pociąg z amu- 
nicją. Roulers jest już poza frontem. 
Przekazuje tę wiadomość przez agenta 
nr. 64. Gdy szczęśliwie wraca do do- 
mu, zastaje tam dwuch oficerów policji 
niemieckiej. Czyżby już została wy- 
kryta? Nie może przemówić słowa. 
Ale nie, poszukują oni Luzynę Deldo- 
nek, którą przed kilkoma dniami do- 
strzeżono w Roulers, Czy Marta Cnoc- 
— przecież to sta- 
ra przyjaciółka ich domu. 

, — Nie, nic nie wie — ano 
brze. 

W najbliższy piątek nocny napad lot- | 
ników brytyjskich niszczy stację, wysa= į 
dzając pociąg z amunicją. Dwaj lotnicy į 
przypłacają ten czyn życiem. 
zapełniają ranni. 

Wkrótce potem Marta widzi, 
przynosza do szpitala człowieka z po- 
derzniętem gardłem. Niema 
więc sama ratuje go jak może. 


to do- 


+|(AAA) jest sprzeczna z konstytucją Sta- 


„Za chwilę szczęścia "|, 


ENTUZJAZM PUBLICZ-| 


lekarza, | kawiarnia, 
Ale czło- Niemców. Nie należeli oni do ż 


NRA i ustaw przemysłowych było cio- 
semi, który porazit „nową politykę eko- 
nomiczną* w samo serce. Końcowym 
aktem było ogłoszenie przez sąd naj- 
wyższy, iż agrarna polityka Roosevelta 


Celem AAA (Agricultur Adjustment 
Administration) było w pierwszym rzę- 
dzie zmniejszenie podaży produktów rol- 
nych drogą dobrowolnego zmniejszenia 
produkcji, aby tym sposobem spowodo- 
wać podniesienie się cen. Ta zasada za- 
stosowana została do szeregu najważ- 
niejszych produktów rolnych: bawełny, 
pszenicy, ryżu, cukru, tytoniu i t. d. 
Każdy farmer, który podpisywał umowę 
o zredukowaniu swej produkcji, otrzy* 
mywał od rządu premie. W rezultacie 
tej reformy ceny istotnie podniosły się 
poważnię. | nie można zaprzeczać, że 
sytuacja rolnictwa amerykańskiego po- 
prawiła się znacznie. 

Roosevelt zamierzał kontynuować 
swą politykę agrarną aż do skutku. Wy- 
rok sądu najwyższego przerwał jego ak- 
cję. co musi skolei zachwiać całą wew- 
nętrzną polityką prezydenta. Nie należy 
bowiem zapominać, że trzy czwarte lud 
ności w Ameryce — to farmerzy, i na- 
stroje wśród tej warstwy ludności zaw- 


Zbliża się już szczęśliwy dzień 
'20-lusego ciągmiemie lej klasy 


ur. 47, Poniedziałek, 17 lutego 1936 r. 


Kampanja przeciw prez. Rooseveltowi 


est w Sfanach Ziednoczonych z coraz większą silą. — 
Senator Boran— kandydatem na prezydenta 


sze wywierały poważny wpływ na ży- 
cie polityczne i gospodarcze Stanów 
Zjednoczonych. Dlatego właśnie Roose- 
velt, obejmując przed trzema i pół laty 
wiadzę, postawił sobie za cel przyjście 
z pomocą farmerom. 

Ci, którzy znają żelazny charakter 
Roosevelta, nie wątpią, że nie ugnie się 
on w tej walce. Ogłoszenie nowego 
planu 4-letniego dla uprawy bawełny, 
było wyraźną deklaracją rządu, iż hę- 
dzie on kontynuował politykę pop'era- 
wa farmerów. 

Faktem jest jednak że mimo wszyst- 
ko. Roosevelt staje się coraz mniej p9- 
pularny w społeczeństwie amerykań- 
Skiem. Hasła, wysuwane przez Opoży- 
cię, znajdują sobie coraz to większy po- 
słuch, Im bardziej życie gospodarcze 
kraju się poprawia, tem szybciej masy 
zapominają, komu mają to do zawdzię: 
czenia. „Murzyn zrobił swoje — murzyn 
może odejść“. „Dyktatura gospodarcza” 
Roosevelta zbliża się do kresu z tej pro- 
stej przyczyny, że wykonała ona swe 
zadanie i jest już niepotrzebna. 

Obcy, który opuścił Amerykę przed 
rokiem i wróci do niej obecnie, musi 
odrazu zaobserwować wielkie przemia- 
ny, jakie zaszły w tym kraju. Jeszcze 
przed rokiem panował strach i lęk przed 


| 


| 
| 


owładnięci są optymizmem, Wszyscy 
kupują, sprzedają, pracują i spekulują i 
rzadko wspominają o kryzysie, który, 
ich zdaniem, minął. Dziesiątki tysięcy 
bezrobotnych powraca co miesiąc do 
warsztatów pracy. Koleje przewożą wię 
cej ładunków, niż w roku 1931. Produk- 


- jutrzejszym., Obecnie amerykanie 


cja żelaza i stali wzrosła. Handel deta- 
003965 


Kup los w znanej kolektyeze 


$. Passieri 
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a iest szpiegiem 


wiek ten jest 
wu krwi. Marta widzi podszewkę jego 
marynarki, a w nią wpięte dwie szpilki, 
lecz nie są one wpięte w umówiony spo" 
sób. — Kto to jest? — pyta żandarma, 
który znalazł rannego. 

— To jest Schneider, z tajnej policji, 
odpowiada. 

A więc wywiad brytyjski w Roulers 
nie próżnuje. i 

W. marcu 1915 roku właściciel Cafe 
Carillon, porzucając miasto, pozostawia 
zarząd swojej kawiarni matce Marty. 
Dom, w którym się ona mieści, mimo 
zburzenia przez bombę górnych pięter 
przedstawia się jeszcze dość solidnie i 
jest zasłonięty częściowo przez katedrę. 
Kawiarnia daje możność kontaktu z 
większą ilością Niemców, stąd tygod- 
niowy meldunek może wyglądać pokaż- 
niej, niż przy samych wiadomościach 


szpitalnych. Ponadto w kawiarni lu- 
dzie są zawsze gadatliwsi. 
Życie Marty poczęło płynąć pod- 


wójnem łożyskiem. © Siostra miłosier- 
dzia, a zarazem stała dostarczycielka 
wiadomości o ruchu oddziałów w Rou- 
lers. Pomocni jej byli dwaj agenci, żoł- 


Szpital | nierze armii niemieckiej, zatrudnieni w 


mieście, Alzatczyk Alfons i Polak Ste- 


jak fan. 


W marcu do domu, gdzie mieściła się 
wprowadziło się 


już prawie martwy z upły”| 


trzech | dó Brukseli, 
adnego! bawić. Siostra Marta nie dała się długo 


utku i nie wiadomo co właściwie 
ili, Jednego znich zidentyfikowano wi 
Roulers szybko, jako oficera wia- 
dowczego. Był to przystojny chłopak 
Otto von Promft, niedawno jeszcze stu- 
dent, Zalecał się też usilnie do Marty. 


Nad Roulers zaczął się unosić jakiś | 
niepokój. Oficerowie za często mówili | 
o pewnem wkroczeniu do Paryża — za- 
uważyła to nietylko Marta, ale i Ma- 
dame Cantine. Jeden z przyjaciół Mar- 
ty dostrzegł nadejście jakichś dziwnych 
cylindrów. Dwaj oficerowie zamieszkali 
nad kawiarnią zaczęli się zajmować ob- 
serwacjami  meteorologicznemi, latali 
samolotem, obserwowali z balonu. 
Marta postarała się obejrzeć ich pokój, 
ale nic tam nie znalazła. Ani ona, ani 
żaden z jej przyjaciół nie rozumieli, co 
to wszystko znaczy. Mc. Kenna zawiado 
miła lojalnie Anglików, że coś niewia- 
domego się przygotowuje, ale w odpo- 
wiedzi dostała monit, żeby się nie zaj- 
mowała nieswojemi sprawami. Dalej 
jednak Marta dowiedziała się, że jej 
goście są chemeikami i że w cylindrach 
jakoby znajduje się chlor. W kwietniu 
ewakuowano szpital. 22-go kwietnia na- 
stąpił pierwszy napad gazowy niemiecki 
pod Yprem. Następnego dnia szpital 
wypełnili pierwsi zagazowani. 


"W lecie inspektor sanitarny, pułkow- 
nik, odwiedzał szpital, Wobec tego, że 
jednocześnie nadeszła partja ciężko ran- 
nych. z wizytatorem pozostała 
sama Marta. Starszy pan w uprzejmy 
sposób zaproponował jej przeejażdżkę 
gdzie można się nieźle za- 


(fdownictwo z 
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narazie | wdarł się do wnętrza. 


liczny wykazuje tendencje wzrostu. 
A najwymowniejszym objawem polep- 
sztnia się koniunktury ogólnej jest oży* 
wienie się ruchu budowlanego, który 
najbardziej ucierpiał w latach kryzysu. 
Liczba nowych budynków we wrześniu 
1935 roku dwukrotnie przewyższyła bu- 
września 1931 roku. Są to 
fakty bezsporne. Oczywiście, do pełnej 
prosperity jeszcze daleko, ale ten skok 
naprzód, jaki dokonał się w Ameryce 
mówi bardzo wiele. 

A tymczasem szanse Roosevelta, 
człowieka, który dokonał tego „cudu”, 
maleją. Za osiem miesięcy odbędą się 
wybory prezydenta w Stanach Ziedno- 
czonych, już rozpoczęła sie kampanja 
wyborcza ł teraz dopiero widzi się, jak 
wzrastają siły opozycji, partii republi- 
kańskiej. 

Republikanie głoszą, że jeśli będzie 
kontynuowany obecny kurs rządowy, 
zniszczy on wszystkie swobody, które 
zrodziły się równocześnie z narodem 
amerykańskim. Zarzuca się rządowi 
wzrost zadłużenia, lekkomyślną polity= 
kę walutową i kredytową. Szczególnie 
ostrą kampanię przeciwko Roosevelto- 
wi prowadzi jego największy wróg, b. 
prezydent Hoover. 

Ale Hoover prowadzi tę walkę nie 
dla siebie. Jest on politycznie skończo* 
ny. Niezależnie od tego, za kim opowie 
się przy wyborach Ameryka — za repu- 
blikaninem czy demokratą, Hoover nie ma 
najmniejszych szans, aby wrócić do Bia- 
łego Domu. W Ameryce umieją łatwo 
zapomnieć o rzeczach dobrych, ale, 
złych rzeczy nie zapominają i nie za- 
pomną też, że straszny kryzys rozpo- 
czął się właśnie w okresie urzędowania 
prezydenta Hoovera. Rozumie to do- 
Skonale partja republikańska, która go- 
rączkowo poszukiwała odpowiedniego 
kandydata. 

I obecnie, zdaje się, znaleziono wła- 
ściwego człowieka. Senator Borah jest 
osobistością dostatecznie popularną, by 
można go było przeciwstawić Roosevel- 
towi. I partja republikańska, która uzy- 
skała zgodę 70-letniego senatora na Wy- 
sunięcie jego kandydatury, wspaniale 
wzmocniła swoje szanse w walce przed 
wyborczej. 

To, co się stanie w Ameryce, musi 
się odbić na całym świecie. Dlatego 


wewnętrzna polityka Stanów Zjednoczo 
nych nie może być obojętna z 


nikogo, 
Log. 


prosić, W. stolicy trafiła na dzień 
„święta niepodległości”, Uczcił je ktoś 
w sposób wymowny puszczając wielki 
balon dziecinny ze wstęgami belgijskie- 
mi i sprzymierzonych, na których wiel- 
kiemi literami był napis „Niech żyje 
Belgja!' Niemcy strzelali do balonu, 
jak do wroga. 

Za ten dowcip skazano Brukselę na 
osiem miljonów franków grzywny. 

Wycieczka Marty do Brukseli: skoń- 
czyła się dla niej ostatecznie szczęśli- 
wie. Pułkownik strąbił się do tego 
stopnia w restauracji, że nie był w sta- 
nie w chwili, gdy doszło do ostatecz* 
nych wyjaśnień, działać energicznie i 

arta uciekła. 

Na jesieni zakwaterował się w Rou- 
leres w browarze batalion niemiecki. 
Marta napisała o tem meldunek i poszła 
z nim „do piątego okna w zaułku”, 
Przybliżając się do niego zobaczyła 
przed sobą jakiś cień. Zatrzymała się 
przerażona. Co ten człowiek tu chce? 
A może to jakiś inny agent niesie rów- 
nież meldunek. Nieznajomy podszedł 
do okna i zastukał w umówiony sposób. 
Otwarł się lufcik, wynurzyła się w 
ciemności biała ręka, I wówczas nastą- 
piło coś najmniej oczekiwanego. Nie- 
znajomy wystrzelił w okno.  Rozległ 
się krzyk, Agent nr. 63 padł. 
„Skrzynka do listów" została 


zam- 
knięta przez kontrwywiad niemiecki, 
Nieznajomy otwarłszy szeroko nkno 


Przerażona Mas- 
tą z dusza na ramieniu wycofała się ż 
zatika. Nazajutrz dowiedziała się, że 
w miasteczku zabiło kobietę. 

(D. c. n.) 


Nareszcie zw 


Reprezentacja Belgji 


Piłkarze polscy odnieśli wreszcie 
zwycięstwo. Sukces naszej jedenastki 
narodowej przyszedł w chwili najmniej 
oczekiwanej, bowiem opinja sportowa 


co: 


telefonicznej przedstawia się następują: 


Rozegrany w 


ycięstwo piłkarzy polskich 
pokonana w Brukselli przez polaków 2:0 (1:0) 


ster przem. i handlu Van Isacker, mini- Kapitan Kałuża oświadczył, że dru- 
ster komunikacji Spaak, generalicja i|żyna polska grała bardzo dobrze na 
inni przedstawiciele władz. Na mecz |wszystkich liniach. Atak doskonale kom 
przybył również poseł R. P. w Bruk- |binował i stwarzał wiele groźnych sy» 


Bruksela, 16 lutego. 
Brukseli wobec 30.000 


już się zdążyła przyzwyczaić do niepo- | widzów międzypaństwowy mecz pił- |seli Jackowski, członkowie poselstwa |tuacji pad bramką przeciwnika. Pomoc 
wodzeń naszej drużyny. Z tem większą |karski pomiędzy reprezentacjami Pol- |oraz liczna kolonja polska z Belgii i|doskonale wspomagała atak. Obrona nie 
więc radością przyjęła polski Świat|ski i Belgii zakończył się zdecydowa: |Francii, miały słabych punktów. Po przerwie 
sportowy wiadomość o zwycięstwie |nem zwycięstwem Polski w stosunku zg belgijczycy mieli 


przez krótki czas 


piłkarzy nad silną reprezentacją Belgji. 

Nie od rzeczy przy tej okazji będzie 
podkreślić, że władze piłkarskie uiczy= 
niły wszystko, by należycie przygoto- 
wać zawodników do meczu. 

Solidny trening jaki przeprowadzili 
piłkarze wydał plon. Odnieśliśmy wiel- 
ki/sukces w pierwszem spotkaniu w se- 
zonie 1936 i miejmy nadzieję, że nie bę- 
dzie on ostatnim i że rok 1936 będzie 
bardziej pomyślny dla naszych footba- 
listów. 


Przebieg spotkania . według relacji 


ŁÓDZ — P 


Spodenkiewicz zwyzięża Rogalskiego. 


Zaledwie tygodniowa przerwa dzie- 
ląca powyższe spotkanie od meczu War 
ta — IKP spowodowała, że mecz wczo 
rajszy nie wywołał spodziewanego za- 
interesowania. Niewątpliwie przyczy- 
niła się do tego również absencja Kaj- 
nara. Jego walka z Woźniakiewiczem 
miała być atrakcją meczu, tymczasem 
poznaniak od pamiętnej walki poznań- 
skiej unika zetknięcia się z pięściarzem 
"IKP. Bezpośrednio przed zawodami 
spotkało publiczność nowe rozczarowa 
nie. Poznań nietylko, że przyjechał bez 
Kajnara, lecz brakło również w jego ze 
spcle Piłata, natomiast drużyna łódzka 
została dość poważnie osłabiona, gdyż 
zabrakło Durkowskiego, którego niefor 
tunnie zastąpił Ostrowski oraz Pietrza- 
ka, miejsce którego w reprezentacji za- 
iat Kraszewski z Kruscheendera. Osta- 
bienie drużyn złożyło się na to, że cię- 
kawie zapowiadający się mecz nie był 
zbyt interesujący. Jedynie walka Spo- 
denkiewicza z groźnym Rogalskim por 
wała widownię. I tym razem łodzianin 
pokonał przeciwnika chociaż wczoraj- 
sze zwycięstwo było znacznie mniej 
przekonywulące aniżeli zeszłotygodnio 
we. 

Nieoczekiwanie dużo emocji dostar- 
czyła walka Wożźniakiewicza z Misior- 
nym. Zawodnik poznański okazał się 
pięściarzem nieprawdopodobnie wytrzy 
małym, Woźniakiewicz miał z nim dużo 
pracy. 

Dość ciekawie wypadła również 
walka Chmielewskiego z nieznanym zu 
pełnie Sulczyńskim z Sokoła (Leszno). 
Zawodnik ten Świetnie zbudowany i 
wcale nieźle zaawansowany technicz- 
nie może w przyszłości stać sie warto- 
ściowym pięściarzem. Dziś nie jest on 
jeszcze groźny dla Chmielewskiego, kto 
wie jednak, czy po pewnym czasie ten 
właśnie zawodnik nie będzie najodpo- 
wiedniejiszym przeciwnikiem dla tło- 
dzianina. 

Zawody poprzedzone zostały powita 
niem gości przez wiceprezesa ŁOZB 
nacz. Konopkę. Po odpowiedzi delegata 
Poznania p. Rybarczyka I wymianie u- 
nominków rozpoczęli mecz przedstawi- 
ciele wagi muszei Sobkowiak (Poznań) 
i Popielaty (Ł). Pięściarż IKP trzymał 
się zupełnie dobrze z doskonałym Sob- 
kowiakiem i wypadł znacznie lepiej od 
Rartriaka. Zbyt duża różnica klasy 
dzieliła isdnak obu zawodników, by 
można hvło w tej walce oczekiwać nie 
spodzianki, Zwyciężył bezspornie wy- 
goa wa rynkty Sobkowiak. 

Reprezentant Łodzi w wadze kogu- 
ciej Gotiried sprawił przykrą niespo- 


"= a 


2:0 (1:0). 

Przez cały czas zaznaczyła się zde- 
cydowana przewaga ‘Polski nad prze- 
ciwnikiem. Pierwszą bramkę zdobył na 
2 minuty przed przerwą Piec. Druga 
bramka padła po zmianie pól ze strza” 
łu Goda. 

Na kilka minut przed Końcem polacy 
zdobywają trzecią bramkę, której je- 
dnak sędzia z niewiadomych powodów 
nie uznał. 

Na meczu obecni byli m. in. marsza- 
łek senatu belgijskiego Lippens, mini- 


| dziankę. W walce z dobrym technicznie 
| Rogowskim nie istniał on zupełnie w 
pierwszej rundzie. W drugiej rundzie ło 
dzianin idzie na całego. „Telegrafuije" 
on jednak w sposób wyraźny ciosy, tak 
że nie zdołał on wyrządzić większej 
krzywdy Rogowskiemu. Mimo to runda 
ta była wyrównana. W trzeciem star- 
ciu opada Rogowski z sił'l lewa Got- 
irieda coraz częściej ląduje na szczęce 
przeciwnika,  Gotłiryd walczy je nak 
nieczysto i otrzymuje napomnienie. 
Zwyciężył Rogowski nieznacznie na 
punkty. 

Walka Spodenkiewicza z Rogalskim 
dostarczyła widowni znów wiele emocii 
Jak już przed tygodniem zaznaczvliśmy 
obaj oni pasują do siebie doskonale. 
+900906009000000000906000 


Jubileuszowy 


Po meczu przedstawiciel nasz zwró- 
cił się do kierowników polskiej druży- 
ny z prośbą o wyrażenie swojej opinii 
o mieczu. > 

Pułk. Żołędziowski stwier- 
dził, że wygraliśmy zupełnie zasłuże- 
nie, Cała nasza drużyna grała dobrze, 
ambitnie i ofiarnie. Taktycznie górowa- 
liśmy niewątpliwie nad Belgją, technicz- 
nie byliśmy również lepsi. Drużyna bel- 
gijiska była jednak niewątpliwie szyb- 
sza i-silniejsza fizycznie. Atak gospoda- 
|rzy grał jednak chaotycznie. 


Walka tych zawodników jest żywa i 
szybka. Obaj świetnie pracowali w 
zwarciu, z którego jednak lepiej wy- 
chodził Spodenkiewicz dzięki czemu 
wygrał on nieznacznie dwie pierwsze 
rundy, Trzecia runda jest b. zażarta. 
Rogalski otrzymuje napomnienie za 
trzymanie i mimo, iż pod koniec walki 
ma przewagę, trafiając kilka razy *cży= 
sto przeciwnika, przegrywa nieznacznie 

Misiorny (P) to zawodnik o wielkim 
temperamencie i dużej wytrzymałości. 
Wożniakiewicz bił w niego jak w 
worek treningowy przez trzy starcia, 
mimo to poznaniak ani razu nie poszedł 
na deski i nie miał zamiaru poddać się. 
mimo, iż skończył walkę kompletnie 
wyczerpany. 


Zarząd ŁOZB 


RAZER 


Trzeci z lewej siedzi pre zes dyr. Taubwurcel. 


+, EZ 200002000,900000 
Siasi zwycieża tóciź 
w międzymiastowym meczu szermierczym 


Wczoraj przy dużem zainteresowa- lepszym w reprezentacji naszej, odno- 
niu publiczności odbył się pierwszy w jsząc dwa zwycięstwa w spotkaniach 
Łodzi międzyokręgowy mecz szermier- | z Zaczykiem i-Kamalą oraz remisując 
czy pomiędzy  reprezentacyjnemi 0 (W dwuch pozostałych meczach z Sobi- 
społami Śląska i Łodzi. (kiem i Karwickim. Pozatem po jednym 

Ślązacy przewyższali dość wyraź- | punkcie zdobyli dla Łodzi w szpadzie 
nie Łódź, odnosząc w pełni. zasłużone Włocki i Banaś. W szabli Łódź zdoby- 
zwycięstwo zarówno w szabli jak i w ła punkty przez Kazimierczaka i Barto- 
szpadzie, W szpadzie natrafili jednak sika W zespole śląskim na pierwszy plan 
ślązacy ma dość silny opór przedewszy- wybili się Sobik i Zaczyk, 
stkiem dzięki startującemu w barwach. Ostateczny wynik» szpada 10:5, siat- 
Łodzi Kantorowi. Zawodnik ten był nai- |ka 12:4. 


przewagę, ale polacy szybko przejmują 
inicjatywę i nie oddają jej do końca. 

Drużyna belgijska — stwierdza p. 
Kałuża — ustępowała pod każdym 
względem polakom. 

- Angielski sędzia — kończy p. Kału- 
ża — nie zaimponował, nie był zresztą 
zupełnie bezstronny. è 

x 


Wieczorem pitkarski związek bel- 
giiski wydał bankiet na cześć polskiej 
drużyny. 


OZNAN 8:8 


— Uroczystości jubileuszowe ŁOZB 


W wadze półśredniej Durkowskiego 
w walce z Sipińskim zastąpił Ostrowski. 
Pięściarz Geyera trzymał się dość do- 
brze przez dwie rundy. Nie wytrzymał 
jednak nerwowo spotkania i w trzeciej 
rundzie panicznie unikał walki, przegry 
wając raczej ze strachu. Sipiński i tym 
razem nię zaimponował formą. A 
-—_ Spótkahie Chmielewskiego z Sulczyń 
skim rozpoczyna się sensacyjnie. W 
‘pierwszej rundzie rozbija Sulczyński 
głową Chmielewskiemu oko tak, iż wy» 
skakuje mu potężny guz. 

Zachodziła obawa, że sędzia zmuszo= 
ny będzie przerwać walkę jednakże 
Chmielewski nie wykazywał ku temu 
Żadnej ochoty i mimo, iż nie błysnął 
pełnią formy, to jednak w trzeciej run- 
dzie wspaniałą serią ciosów doprowa- 
dził twardego i zupełnie nieźle zaawan- 
sowanego przeciwnika do stanu groggy. 
Sulczyński chwyta się sznurów i sędzia 
przerywa walkę, przyznając zwycię: 
stwo Chmielewskiemu przez techniczne 
k. 0. 

Szymura nie zaimponował formą w 
walce z Kraszewskim. Szkoda, że nie 
stawił się do walki Pietrzak, który miał 
wczoraj szanse wygrania z mistrzem 
Polski. Przebieg walki dość ciekawy, 
W pierwszej rundzie został Szymura 
trafiony w szczękę, chwycił się“ sznu- 
rów, lecz w tej chwili rozległ się gong, 
W drugiej rundzie w podobnej sytuacji 
znalazł się Kraszewski, O zwycięstwie 
Szymury zadecydowało trzecie starcie. 
Kraszewski nadziewał się ustawicznie 
na kontry przeciwnika i zainkasował w 
tej rundzie b. dużo. Wygrał wysoko na 
punkty Szymura. 

W wadze ciężkiej Kłodas zdobył dla 
Łodzi dwa punkty walcowerem z po- 
wodu niestawienia się Piłata. 

Bezpośrednio po zawodach odbył się w sa- 
iach restauracji „Tivoli“ wydany przez zarząd 
ŁOZB ohlad zawodniczy, w którym obok u- 
czostuików meczi, odznaczonych zawodników 
wzięli jeszcze udział przedstawiciele władz 
państwowych, wolskowych, samorządowych i 
związków sportowych. Ogółem obecnych było 
około 70 csób, Raził brak sędziów plęściar= 
skich, którzy uroczystość tę zbołkotowali. 

Zarząd Polskiego Związku Bokserskiego re- 
prozontowany był przez swego wiceprezesa 
inż. Szuligowskiezo z Poznania. 

Jako pierwszy przemawiał na obiedzie pre- 
zes LOZB p. Taubwurcel, później inż. Szuli- 
gowski. Skolei w imieniu okręgowego związku 
piłkarskiego przemawiał wiceprezes tegoż mgr. 
Kalenbach i wreszcie w imieniu odznaczonych 
zawodników krótkie przemówienie wygłosił 
Seidel, dziekując za zaszczytne odznaczenie, 
Za wyjątkiem przebywającego na emigracji w 
Brazyti Gerbiciia i mieszkającego stale w War 
szawie Seweryniaka obecni byli na obiedzie 
wszyscy odznaczeni zawodnicy. 

Prezes Taubwurcel wręczył też przedstawi* 


cielom Poznania puhar jako pamiątkę z tego 
jubileuszowego meczu, 
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Risco-Pyłkowski 


zatrzymuje tytuł mistrza 
Ameryki 


Nowy Jork, 16 lutego. 

4 Znany polski bokser, mistrz Ameryki wagi 
redniej, Babe Risco-Pylkowski, który, jak wia 
omo, przegrał niedawno mecz z Anglikiem Mc. 
Voy przez k. o. znajduje się Już obecnie w 
obrej formie. 

W Nowym Jorku Babe Risco bronił tytułu 
Mistrza przeciwko Tony Fisherowi, bijąc go 
Klecydowanie na punkty. 


Tragiczna Śmierć 


znanego trenera pięściarskiego 


Nowy Jork, 16 lutego. 

W Nowym Jorku zginął wskutek wypadku 
lamochodowego znany bokserski trener Arthns. 
ył on m. in. trenerem Hiszpana Paolino i w. 
nych. 

Warto podkreślić, że jeden z bokserów fran 
tuskich, Lenglet, który zawdzięcza Arthusowi 
iwoją karierę sportową, przyjechał do szpi- 
lala przed śmiercią Arthusa i zaproponował do 
onanie transfuzji krwi. Transfuzia została 
totnie dokonana, lecz ofiara Lenzleta nie ura- 
łowała już Arthusa. 


Porażka hokeistów 
śląskich we Lwowie 


W sobotę wieczorem, rozegrany zo- 
ŝtal we Lwowie mecz hokejowy między 
Śląskim Klubem Hokejowym a Czarny- 
mi. Wygrała drużyna lwowska 3:2 (1:1, 
0:0, 2:1). Obie bramki dla śląszaków 
zdobył Hyciński, dla. Czarnych bracia 
Jałowi i Jakliński. ń 

7) 

W niedzielę wieczorem odbyły się 
we Lwowie dwa mecze hokejowe. 

Lechja pokonała Śląski Klub Hokejo- 
wy 2:1 (0:0, 2:0, 0:1), a Pogoń zwycię- 
żyła Ukrainę 1:0 (0:0, 0:0, 1:0). 


Kto startuje 


w mistrzostwach bokserskich 
młódzików 


Do mistrzostw juniorów, które rozpoczynają 
Się jutro t- j. we wtorek o godz. 20-ej w sali 


"Filharmonii, zgłosiło się ostatecznie około 60 


ięściarzy wszystkich klubów łódzkich oraz 
ruszeendera z Pabjanic. Pierwszego dnia od- 
będzie się aż 15 walk, m 

Walki odbędą się we wszystkich wagach, 
gdyż nawet waga ciężka reprezentowana będzie 
przez 3 zawodników, z których Ziemiński wa- 
ży 98 kg. 1 Kubiak 92 kg. Kompietna. lista 
zgłoszonych przedstawia się następująco: 

I KP. — Popielaty, Szwed, Grabor, Kwiat- 
kowski, Zasławski,  Bagrowski, Kowalewski, 
Rómpel, Weber, Janas, Więckowski, Kubiak, 
Ziemiński. 

Hakoah: — Rossman, Nissenbaum, Frenkiel, 
Jabłoński, Zysman, 

Zjednoczone: — Zasina, Trzaskalski, Zwierz 
chowski, Adamiak, Walerysiak, Dobras. 

Bar-Kochmba: — Frankental, 1, Frankental 
II, Ejzykowicz, Linderman, Wasserman 1, 
Wasserman II. 

Geyer: — Augustowicz, Fred, Graif, Ja- 
Skuła, Kulibabka, Mirowski, Usielski, 

Makkabi: — Graudenz I, Graudenz II, Birn- 
baum, Rozental. 

Ł. K. S.: — Bujak, Madej. 

Tajiun: — Wajnberg, Bęczkowski, Leibo- 
wicz, Genisław, Epstein, 

Pozatem WIMA i Kruszeender podadzą na- 
zwiska swych zawadników w dniu dzisiej- 
szym: 

Mistrzostwa juniorów odbędą się w Ło- 
dzi po raz pierwszy, przyczem zwycięzcy 
linałów będą mogli wziąć udział w indywidu- 
alnych mistrzostwach bokserskich okręgu łódz- 
kiego, które odbędą się w marcu, 

Że względu na iiczny udział pięściarzy i to 
po większej części już zaawansowanych mi- 


strzostwa młodzików zapowiadają się b. cie- 
kawie i spodziewać się należy szeregu emocjo- 


nujących walk. 


W celach propagandowych ceny biletów są 


b. niskie, gdyż od 50 gr. 


Przedsprzedaż odbywa się w kasie Filhar- 


monii przy ul. Narutowicza 20. 


Sport w Pabjanicach 


Pabianice, 16 lutego. 


| Mar 
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Garmisch, 16 lutego. 

W niedzielę odbył się w Garmisch w ostat- 
nim dniu Olimpiady otwarty konkurs skoków. 
Z Polaków udział wzięli Stanisław | Andrzej 
Marusarze oraz Bronisław Czech. Najlepszy 
wynik, zgodnie z przewidywaniami uzyskał 
Stanisław Marusarz, który zajął piąte miejsce 
rv ogólnej klasyfikacji. Andrzej Marusarz zna- 
lazł się na 21-em miejscu, a Bronisław Czech 
na 33-cim. 

Pierwsze mlejsce w otwartym konkursie 
skoków i złoty medal olimpijski zdobył Birger 
Ruud (Norwegia), który wykazał najpiękniej- 
szy styl w skokach. Dłuższe skoki od niego 


uzyskał Szwed Eriksson (76 1 76 m.). 

Po zakończeniu konkursu przypuszczano na 
wet, że właśnie Eriksson zajmie pierwsze miej- 
sce w klasylikacji konkursu, ale jeszcze raz się 
okazało, Jak duże znaczenie ma styl w konkur- 
sie skoków. Wspaniały styl skoków Birger 
Ruuda zapewnił mu lepszą notę, a zarazem 
zwycięstwo l złoty medal olimpijski przed 
Erikssotem. 

Trzecie miejsce I bronzowy medal olimpi]- 
ski przypadł Reldarowi Anderssenowl (Nor- 
wegla) przed Walbergiem (Norwegla). 

Polacy tym razem dall się wyprzedzić je- 
dynie Skandynawom. Stanisław Marusarz był 


Mnglja mistrzem hokejowym Olimpiady 


Garmisch. 16 lutego. 

W niedzielę rozegrany został w Garmisch 
ostatni mecz hokejowy pomiędzy Kanadą a A~ 
meryką. Zwyciężyła key: ft kanadyjska w sto 
sunku 1:0 (1:0, 0:0:, 0:0). 

Kanadyjczycy wygrali zasłużenie, mlell bo- 
wiem przez cały czas przewagę nad przeciw- 
nikiem, byli zresztą drużyną lepszą. Jedyną de 
cydującą bramkę strzelił Meville z podania 
Fanquarsona. W ostatnich dwóch fazach gry 
zaznaczyła się dalsza przewaga Kanady nle- 
wyzyskana cyfrowo. 

r 

Mecz Ameryka — Kanada zadecydował o 
zdobyciu poraz pierwszy tytułu mistrza olim- 
piiskiego i złotego medalu przez Anglię. Kana- 
da, mimo zwycięstwa, znalazła sie dopiero na 
2-em miejscu, Końcowy stan tabeli grupy fina- 
łowei podajemy poniżej: 


Gier Pkt. St. br. 
1) Anglja 3 5:1 11 
2) Kanada 3 4:2 9:2 


W dniu wczorajszym odbyły się w kraju 
nastepujące ciekawsze mecze bokserskie: 

W Warszawie: Cuiavia (Inowrocław)—PZL 
(Warszawa) 11:5. Wysokie zwycięstwo druży- 
ny inowrocławskiej. Wyniki walk były nastę- 
pujące: Łada (C) zremisował z Klichowiczem 
Marcysiak (C) — pokonał na punkty Pawlaka, 
Dudziak (C) otrzymał punkty walkowerem 
wskutek nadwagi Kowalskiego, zaś w spotkaniu 
towarzyskiem zwyciężył Kowalski, Błażejew- 
ski (PZL) znokautował w Il-ej rundzie Mrozow 
skiego, Wrazidło (PZL) otrzymał punkty wal- 
kowerem wskutek nieprzybycia Lewandowskie 
go (C) i Kuchnowski (C) otrzymał punkty wal- 
kowerem. W walce towarzyskiej Kuchnowski 
zńokautował w Il-ej rundzie Chistowskiego. 

— Team Białegostoku — CWS 9:7. Wyniki 
walk były następujące: Górecki (B). zremiso- 


Roczne walne zebranie Łódzkiego 
Okręgowego Związku Kolarskiego ocze- 
kiwane było z dużem zainteresowaniem 
spowodu krążących wersji o mających 
nastąpić bardzo poważnych zmianach 
w składzie zarządu związku I przygoto- 
wywanej akcji opozycyjnej w stosunku 
do zarządu przez kilka ponoć niezado- 
wolonych z jego działalności klubów. 

Tymczasem zebranie miało przebieg 
nadspodziewanie spokojny i ustępują- 
cemu zarządowi udzielono absolutor= 
jum, wybierając też wszystkich dotych- 
czasowych członków i na obecną ka- 
dencję. 

Prezesem związku , pozostał nadal 


Placek, sekretarzem p. Karpiński, skarb- 


p. Wacław Szymski, wiceprezesem p. 


3) Ameryka 3 3:3 2:1 

4) Czechosłowacja 3 0:6 0:14 

Zamknięcie Olimpiady 
Zimowej 


Garmisch, 16 lutego. 

Uroczystości zamknięcia Olimpjady zimowej 
oraz ostatnie konkurencje ollmpijskie (otwarty, 
konkurs skoków | mecz hokejowy Ameryka— 
Kanada) odbyły się w niedziele. Ze wszystkich 
stron Niemiec nadeszły do Garmisch specjalne 
pociągi z wielotysięcznemi tłumami, śpieszą- 
cemi na uroczystości. 
| Po różnych końcowych uroczystościach hra 
bia Baillet-Latour ogłosił zamknięcie Olimpja- 
dy Zimowej. 

Ostatnim aktem zamknięcia Olimpiady było 
zdjęcie sztandaru olimpijskiego z głównego 
masztu. 

Pierwsze miejsce w Igrzyskach Zimowych 
zdobyła Norwezla przed Niemcami. 


Boks na ringach krajowych 


Zwycięstwo Rotholca w Sosnowcu 


wał z Wieczorkiem (CWS), Sandler (B) poko- 
nat Szybowskiego (CWS), Piotrowicz (B) poko 
nał Śmiecha (CWS), Dołecki (CWS) pokonał 
niezasłużenie Maja (B), Orlicz (CWS) pokonał 
Klatesa (B), Dutkiewicz (B) zremisował z Ko- 
zakiewiczem (CWS), Strauss (B) zremisował 
z Całką (CWS) i Ciążala (B) pokonał Steckie- 
go (CWS). 

Na Śląsku w Rudzie Slavią pokonała niespo 
dziewanie w towarzyskim drużynowym mecził 
bokserskimi Ruch 9:7. 

W Sosnówcu warszawska Qwiazda *poko- 
nała sosńowiecką Makabi 10:4. M. in. Rotholc 
pokonał na punkty Welgrüna, 

W Krakowie odbył się trójmecz bokserski 
Wisła — Wawel — Sokół. Wisła i Wawel zdo- 
RE po 6 punktów. Trzecie miejsce zajął So- 


Sejmik kolarzy łódzkich 


Prezes Szymski nadal na czele związku 


ki, księgowym p. Szczygielski, gospoda- 
rzem p. Ulrych, zastępca sekretarza p. 
Keller. Do komisji rewizyjnej weszli 
pp. Joss, Berthold i Kesik. 

Z ciekawszych uchwał zapadłych na 
zebraniu wymienić przedewszystkiem 
należy uchwałę zorganizowania kur- 
sów dla sanitarjuszy, dalej wniosek na 
walne zebranie PZTK o ubezpieczenie 
kolarzy od wypadków i uchwałę zor- 
ganizowania wycieczki kolarskiej na te- 
goroczną letnią Olimpiadę do Berlina. 

ywszą dyskusję wywołał wniosek 
Makkabi w sprawie niekorzystania z 
sal których właściciele czynią ograni- 
czenia wyznaniowe (YMCA). Wniosek 
ten przeszedł jednym głosem. Wszyscy 
pozostali uczestnicy zebrania powstrzy 


nikiem p. Kermen, kapitanami związko- mali się od głosowania, a głosy ich po- 


wymi pp. Moszczyński, Zybert i Janic- liczono jako oddane za wnioskiem. 


Rekordowe zwycięstwo ŁKS-u 


Hokeiści Makkabi pókonani 23:0 


Półfinałowy mecz hokejowy o puhar |ników (Król, Załęskij pod każdym 
dyr. P,.U.W.F., rozegrany między ŁKS. i względem przewyższali drużynę Makka- 
a Makkabi zgromadził na lodowisku go- | bi 
spodarzy dużo widzów. 

Makkabi, mimo poniesionej sromo- 
inej klęski grała dużo lepiej niż w sobo- 
tę z SKS, 

W piewszej tercji potrafiła utrzymać sh ) 
grę otwartą, a tylko w następnych dwuch Bogatym łupem bramkowym podzie- 
opadła całkowicie w sił. Na tak wysoką jlili się następujący zawodnicy: Koczew- 
porażkę Makkabi złożyło się przede- jski (5), Linka i Wisławski (po 4), Rusin- 
wszystltiem/ przemęczenie zawodników |kiewioz i Tadeuszewicz (po 3), Kosmala 
sobotnim meczem, który trwai 75 mi-,(2), Frencel i Pryfer (po 1). 
nut. Następnie ciągłe zmiany  ataków| Zawody prowadził dobrze p. Szerauc. 
ŁKS. gdy pokonani prawie cały mecz W nadchodzącą niedziele w finało- 
wajlczyli w identycznym składzie. Wre-| wych rozgrywkach o puhar dyr. P U.W. 
szcie różnica klasy na korzyść czerwò- |F. spotkają się drużyny. i Union- 
nych, którzy mimo braku kilku zawod- | Tourinóu, 


W meczach o mistrzostwo Pabjanic w ko- 
szykówie PTG pokonało drużynę Gimnazjum 
Śniadeckich 17:15, zdobywając punkty przez 
Uimę (9), Piśniaka (6) i Hartmana (2), Dla po- 
konanych punkty uzyskali: Kaczmarek (9) i Or- 
low (6). 

W drugim meczu Gimnazjum Niemieckie po 
konato Sokół 17:6. Punkty dla Gimnazjum zdo» 
byli. Hauschild (6), Schubett (2), Hartman (6) 
i Smarowski (3). Dla Sokoła: Rydzyński (2), 
Gołębiowski, Adamek i Pinszczak po iednej. 


Zawody lekkoatletyczne 


we Lwowie 


W hali sportowej we Lwowie odbyły się 
międzykinbowe zawody. lekkoatletyczne. Osiąg 
nielo aaozół bardzo mierne wyniki. Najlepszy 
wynik dnia uzyskał Niemiec (Pogoń) w skoku 
wzwyż 1:80:58, ? 


Hokeiści poznańscy 
w Toruniu 


Drużyna hokejowa Warty poznąńskiej ba- 
wila w niedzielę w Toruniu rozgrywając mecz 
z micisowi drużyną T.K,S, Strzelec. Wynik 
śputkania był remisowy 1:1 (0:0. 1:0. 0:1). Wi- 
dżów vkoóło tysiąca. 


ŁKS, najlepszych zawodników miał 
w obrońcy Rusinkiewiczu oraz napast- 
wikach: Koczewskim i Tadeuszewiczu. 
Frencel grał zbyt nonszalancko, poza- 
tem ostro, 


usarz piąty w skokach 
Birger Ruud zdobywa złoty medal olimpijski 


pierwszym zawodnikiem Środkowej Europy w 
konkursie skoków. Wyprzedził on zresztą ró- 
wiileż . wielu Skandynawów. 


Oficjalna klasyfikacja konkursu skoków 
przedstawia się następująco: 
r Skoki Nota 
1) Birger Ruud (Norwegja) 75 1745 2320 
2) Sven Eriksson (Szwecja) 76 176 230,5 
3) Reidar Andersen (Norw.) 74 i75 2289 
4) Kaare Walberg (Norw.) 735172. 2270 
5) St. Marusarz (Polska) 78 175.5 221,6 
6) Valonen (Finlandja) 73.5167 219,4 
7) Masaji lguro (Japonia) 745 1 72,5 218,2 
8) Kongsgaard (Norw.) 45166 217,7 
9) Tiihonen (Finlandja 715170 2153 
10) Hans Marr (Niemcy) 715169 2142 
11) Fredheim (Ameryka) 73.5 173 214,1 
12) Koerner (Niemcy) 70 1715 209,0 
13) Kaspar Oimon (Ameryka) 71,5 i 72,5 207,6 
14) Mombraeten (Kanada) 715 1 665 2069 
15) Johansson (Szwecja) 166 206,1 
16) Hielimstroem (Szwecja) 68 i 62.5 2048 
17) Halsberger (Niemcy) 64 167 2046 
18) Krauss (Niemcy) 62.5 i 62,5 204,4 
19) Bradl. (Austria) 64 i 705 2040 
21) A. Marusarz (Polska) 66 166 203,7 
22) Oestrand (Szwecja) 61 i68 2034 
23) Mikkelsen (Ameryka) 69.5168 202.6 
24) Murama (Finlandja) 71 170 2022 
25) Mariacher (Austria) 65.5160 201,5 
33 Br. Czech (Polska) 62,5 i 63,5 193,0 


Ogółem sklasyfikowano 47 zawodników. 
miri AIKANA NA RARA yu 


Union Touring zwycięża 
SKS w hokeju %1 (3:1,4:0,0:0) 


Na boisku przy ul. Wodnej odbył się 
w dniu wczorajszym towarzyski mecz 
hokejowy pomiędzy drużynami Union - 
Touring i SKS. Zwyciężył zespół pierw= 
Szy po niezwykle ładnej i interesującej 
walce, przewyższając o klasę przeciw- 
nika. 


Zawodami kierował dobrze p. Dre- 
ger. 


| '$okół pokonał KE 


w meczu zapaśniczym 11:10 


Wsobtę wieczorem odbył sie w Łodzi w 
sali Sokoła mecz zapaśniczy o mistrzostwo dru- 
%ynowe okręgu między Sokołem a Kruszeci- 
derem, który zakończył się  niespodziewanem 
zwycięstwem Sokoła w stosunku 11:10, 

Wyniki poszcezgólnych walk były nastę- 
pujące: W wadze koguciej — Falecki (KE.) 
pokonał Rybaka (Sok.), w wadze piórkowej An- 
drzejewski (Sok.) pokonał na punkty Bartosz- 
ka (KE), w wadze lekkiej Ignaszewski (Sok) 
położył na łopatki w 6 min. Piśniaka, w wadze 
półśredniek Wnuk (KE) położył w 15 minucie 
Szmidtkego, w wadze średniej Kruszyński (Sok.) 
położył w 7 minucie na łopatki Kurowskiego 
(KE), w wadze półciężkiej Kubarski (Sok) po- 
łożył w 9 minucie Bindera (KE.) i w wadze 
ciężkiej Lipczyński (KE) otrzymał punkty wal- 
kowerem wskutek braku przeciwnika. 


Piłkarze łóńzcy 


grać będą na jubileuszu 
Wil. U.Z.P.N. 


W- bieżącym roku Wileński OZPN. obcho- 
dzić będzie jubileusz dziesięciolecia swego ist- 
nienia. W związku stem organizuje WOZPN 
międzynarodowy turniej piłkarski z udziałem 
reprezentacji czterech miast, 


Zagranica reprezentowana bedzie na turnie- 
ju tym przez zespoły miast Rygi i Tallina. 

Z Polski zamierza Wil. OZPN zaprosić re- 
prezentacje Łodzi, a jako czwarty zespół u- 
czestniczyć będzię drużyna reprezentacyjna ju- 


Młodzi piłkarze 


przejdą zaprawę kondycyjną 


Znakomite wyniki pierwszego dochodzącego 
kursu kondycyjnego piłkarzy łódzkich prowa- 
dzońego w ciągu stycznia przez mgr. Radwań- 
skiego dla piłkarzy wyznaczonych przez ŁÓZ. 
P.N. skłoniły związek do zastanowienia się nad 
zorganizowaniem dalszych takich kursów. 

W związku stem odbyła się onegdaj w sie- 
dzibie ŁOZPN konferencja reprezentantów klu- 
ków B i C klasowych zrzeszonych w związku. 
Na konierencji tej postanowiono zorganizować 
drugi taki kurs dla zawodników tych klas, przy 
czem również i ten kurs, podobnie jak i po- 
przedni, prowadzony będzie przez mgr. Ra- 
dwańskiego, który okazał się znakomitym jit- 
struktorem, 

Ćwiczenia na kursie odbywać sie będą dwa 
razy tygodniówo, a uczestniczyć będa: w nich 
piłkarze, których lista uzgodniona zostanie 
przez kluby z władzami związkowemi 


Skład Polonii 


na mecz z KP Zjednoczone 


Warszawa. 16 lutego. 
Drużyna bokserska Polonii stołecznej wy- 
stąpi w meczu z KP Zlednoczons w następulą* 
cym składzie: Krysik, Weyman. Mae'i, Krzy« 
ski, Łukasiewicz, Kosinow, Darii. cebulak. 
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ZOZZZL Z 


Strejk szewców i kamaszników| Ogólnopolski zjazd majstrów fabrycznyc 


rozpoczyna się w dniu dzisiejszym 


(p) Wczoraj rano w sali przy ulicy | wo i że mając na utrzymaniu żony i dzie- 
Al. 1-go Maja nr. 2 odbył się wiec, zwo-|ci, nie mają: możności zapewnienia. im 
lany przez trzy związki robotników | najprymitywniejszego bytu. 
branży skórzanej (czeladników), a mia- Dlatego też postanawiają stanąć do 
nowicie Związku -Kamaszników (Pod-| walki o poprawę bytu i z dniem dzisiej- 
rzeczna 26), Związku  Rzemieśjników | szym proklamują strejk. 
Szewców (Cegielniana 4), i Związku Cha 
łupników zreszonych przy OKZZ (Naru- 
towicza 50). Na wiec stawiło się 1500 
robotników branży skórzanej. 
Wygłoszone zostały trzy referaty 
przez p. Nowakowskiego (Zw. Szewców) 
p. Pluskwę (Zw. Kamaszników) i-p. Do- 
renblata (chałupnicy). Z referatów tych 
wynika, że dnia 31 stycznia rb. komisja 
międzyzwiązkowa wystosowała obszer= 
nie umotywowane pismo do okręgowego 
inspektora p. inż. Wyrzykowskiego 


(a) W dniu wczorajszym w lokaluZ, 
Z. Z. przy ul. Kilińskiego 105 odbyły się 
obrady ogólnopolskiego zjazdu delega- 
tów związku majstrów fabrycznych ZZZ. 
Na zjazd przybyły delegacie z Łodzi 
oraż oddziałów w Piotrkowie, Żyrardo- 


Krwawa libacja niedzielna 


Jeden z uczestników został odwieziony do szpitala w agonji 


W mieszkaniu N. Hebrańskiej przyj Mastalerz został bardzo ciężko ranny 
ul. Niecałej 1 (Choiny) podczas libacji,|i padł bez. przytomności. 
w której brał udział również 31-letni Policia zlikwidowała zajście. Lekarz 
Bronisław Mastalerz, zamieszkały przy | pogotowia stwierdztł u rannego Masta- 
ul. Obwodowej 216, powstała sprzeczka llerza złamania podstawy czaszki, kości 


z prośbą o zwołanie wspólnej konferen- 
cji z przedstawicielami cechu szewców 
chrześcijan (Śródmiejska 9), cechu szew- 
ców żydów (Południowa 22), związku 
kupców branży skórzanej (Piotrkowska 
9) i cechu cholewkarzy (Piłsudskiego 
59). Konferencja ta miałaby na celu za- 
warcie umowy zbiorowej, uregulowanie 
cennika płac i warunków pracy, oraz 
stworzenie przy magazynach obuwia 
warsztatów reparacyjnych. — Do roku 
1921 warsztaty takie były przy każdym 
magazynie. Sytuacja robotników branży 
skórzanej jest dość ciężka, gdyż zarobki 
ich znacznie się zmniejszyły. 

Po czterogodzifńnych debatach, po- 
wzięta została rezolucja następującej 
treści: 

"Zebrani w ilości 1500 osób na wiecu 
robotników branży skórzanej dnia 16-go 
lutego br. w sali angielskiej, zwołanym 
przez zw. kamaszników, zw. chałupni- 
ków i związek rzemieślników szewców 
stwierdzają, że położenie ekonomiczne 
czeladników branży skórzanej jest ka- 
tastrofalne i bez wyjścia, zarobek ezeladi 
nika wynosi przeciętnie 10 zł. tygodnio- 
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Doktór 


HENRYKOWSKI 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych | seksualnych 


ul. TRAUGUTTA 9 


front l-$ze piętro. Telefon 262-98, 
Przyjmuje od 8—11 I od 6--9 więcz. 
, niedz. i święta od 9—12.30, 
DR. MED. 


Fi. Różaner 


Specjalista chor. wenerycznych, skór- 
nych i seksualnych 


Narutowicza ©, 


front, II piętro, tel. 128-98. 
Przyjmuje od 9—1 i od 5—9 w. 
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PRENUMERATA 
„REPUBLIKI 


w Łodzi zł, 4—, za odnoszenie do domu 

40 gr. miesięcznie; z przesyłką pocztową 

w Polsce zł. 5—. „Republika* 1 „Ex= 

press” w Łodzi z odnoszeniem do domu 
zł: 7,— miesiecznie. 


H.SZUMACHER 


CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNI 
Piotrkowska 56 


Od 9—1, od 5—9 pp. 
w niedziele i świeta od 16—1L. 


a następnie bójka, w której udział wzięli 
wszyscy biesiadnicy. 


W wyniku awantury urządzenie mie- 


szkania zostało zdemolowane, sam zaś 


policzkowych i nosowych, oraz trzech 
żeber i po nałożeniu opatrunku rannego 
w stanie groźnym przewiózł do szpitala 
okręgowego. 
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Proces o krwawe zbrodnie wywrotowców 


Skazani zabójcy ś. p. min. Pierackiego staną przed sądem Iiwowskim 


Lwów, 15 lutego. 

We Lwowie rozpocznie się wkrótce 
sensacyjny proces wywrotowców spod 
znaku O. U. N., którzy dopuścili się na 
terenie tutejszym szeregu zamachów 
morderczych oraz uprawiali działalność 
antypaństwową. 

Odpowiadać będą za udział w moft- 
derstwie dyrektora gimnazjum ukraiń- 
skiego — Babila, urzędnika konsulatu 
sowieckiego — Majłowa, członka O. U. 
N. — Baczyńskiego, planowanie zama- 
chu na wojewodę wołyńskiego Józefskie 
go i naczelnika więzienia w Brygidkach 
— Koszubudzkiego. 

Wreszcie zarzuca się podsądnym u- 


Jaśkowa i im. 

Na ławie oskarżonych zasiądzie 23 
członków O. U. N., a wśród nich zabój- 
cy Ś. p. min. Pierackiego, Stefan Bande- 
ra, Bohdan Pidhajny, Jan Maluca, Euge- 
niusz Kaczmarski, Roman Myhal, z któ- 
rych część siedzi w więzieniu w św. 
Krzyżu i we Wronkach. 

Wraz z nimi staną przed sądem: R. 
Szuhiewicz, J, Makaruszka, Al. Paszkie- 
wicz, J. Spolski, Wł. Janow. J. Tećka, 
dr. B. Hnatewicz, Wł. Kuciułbas, J. 
Mszczak, 1. Jarosz, R. Senkow, K. Zarz- 
cka, W. Święcicka, A. Fedakówna, Wł. 
lwasyk, S. Waczuk 3 I. Rawłyk. Oprócz 
5 wszyscy przebywają w areszcie śled- 


dział w podłożenu bombv w drukarni! czym. 


Przepiękna komedja muzyczna produkcji SASCHA Wiedeń 


== SZALONY PORUCZNIK == 


W rolach głównych: GUSTAW FR6ÓHLICH, LIDA BAROWA, LIZZIE HOLZSCHUH, ADELA SANDROCK. — Mó- 


wiony i śpiewany po niemiecku. 


Nad program: GROTESKA KOLOROWA „W KRAINIE CUKIERKÓW”*. 
po pol, w soboty, niedziele. i święta o 12-ej w poł. —- Na pierwszy seans i poranki miejsca po 54 śr. 
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Piotrkowska Ne 49 


tygodnik obrazkowy przygód ciekawych i wesołych 
ULUBIONA LEKTURA MŁODZIEŻY i DZIECI 


Prenumerata miesięczna 40 gr. 


wraz z odnoszeniem do domu w Łodzi 


Prenumeratę przyjmuje Administracja „REPUBLIKI, 


Piotrkowska Ne 49 


F. 


DOKTOR 


tel, 148-62, 


Redakcja 1 Administracja, Piotrkowska 49, — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. — Teleiony: Administracja: 
dzial miejski: 133-23; dział gospodarczy: 211-60; dział sportowy: 136-44; sekretarjat nocny 136-43: Tłocznia — 180- 


OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mia X 280 min. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 
CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 ser. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz mm, Na 


stronie | — zł. 2 za wiersz mm. Nekiológi — 40 gr. za wiersz mm. Zareczynowe Í zaślubi- 
nowe w texście zł, 10. Adwokackie ryczałtem zl. 25, —, 


LEKARZ - DENTYSTA 


Kopciowska 


Przyjmuje od 9—3-ej 


Gdańska 37, 
od 4—7-ej w Lecznicy 


Piotrkowska 294 tl.122-59 


gg, 


DR. MED, 


tel. 232-55 
tel. 232-55 


Drobne za słowo 15 gr. najmniej 


zł. 1.50; poszukiwanie pracy za sławo 10 gr, najmniej z! 1,120 Opisowe w tekście redakcyj- 
nym zł, 2 za milimetr. Ogłoszenie zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne i tabe- 


laryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada, — 


ocibgi sie w Lodzi 


wie, Tomaszowie, Częstochowie, Zawief 
ciu i innych miast w liczbie około 50 
osób. — Po zagajeniu obrad: wybrano 
prezydjum zjazdu w osobach:. przewod: 
niczący p. Kiermas, sekretarz p. Sumiń* 
ski, sen. Algajer, prezes rady okr. ZZZ 
Barczewski,Odbierzałek, Szynek i Froń 
czkiewicz. W pierwszym rzędzie omó* 
wiona została kwestja skomasowania or- 
ganizacyj majstrów fabrycznych. Dłuż= 
szy referat na ten temat-wygłosił p. 
Kiermas, który wskazał na całkowity 
zanik zainteresowania zagadnieniami or- 
ganizacyjnemi wśród maistrów fabrycz= 
nych, wskutek czego praca organizacyj 
daje słabe wyniki i nie można skutecznie 
walczyć o prawa majstrów. 

Jedną ze spraw, która wskutek tego 
dotychczas nie została uregulowana, jest 
sprawa umowy zbiorowej tudzież dotych 
czas nieuregulowana kwestja ubezpie- 
czenia majstrów, jako pracowników umy 
słowych. 

Następnie zjazd omówił sytuację eKo- 
nomiczną majstrów, oraz kwestję unor- 
mowania warunków pracy i płacy maj- 
strów, w drodze umowy zbiorowej dla 
całego przemysłu. 

Zjazd powziął rezolucię w powyż- 
szych sprawach i zalecił wybranemu 
tamczasowemu zarządowi związku zrea 
lizowanie powyżej wskazanych zamie- 
rzeń, w szczególności zaś sprawę umo- 

- 


wy zbiorowej. 


do REKLAM GRZETOWYCH, 
CENNIKÓW, PROSPEKTÓW: 


Zójącia totograficzna dlo celów Beprodukcji, 


RBorkenhag 


ŁÓDŹ Piofrkawska + 


Początek w dni powszednie o godz. 4-ej 


Al. Kopciowski 
Gdańska 37 


przyjmuje od 7—8-e] wiecz. 


122-14, Redakcja: Sekretarjat Redakcji 127-24. 
80. Konto P, K. 0. Wydawnictwa „Republika”: 68-148, 
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Dr. MED. z 


L. BERMAN 


POWRÓCIŁ, 


specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i seksualnych 


CEGIELNIANA 15 Telei. 149-07 


przyjm. od 8—11 i od 6—9 w. W 
niedziele i świeta od 9—] pp. 
MASAŻYSTKA 


KAPELUSZE DAMSKIE 


na sezon bieżący 


poleca Salon Mód ` 


„BAIEKIENIA** 


B Zawadzka 
Wejście p. bramę 


DROBNE ogłoszenia w „Republice“ 
są najlepszym i najtafńfgzym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce; 1) znaleźć lokatora lub sub- 
tokatora, 2) znaleźć mieszkanie. lub 
pojedyńczy pokój. 3) sprzedać nieru* 
chomość lub rzecz, 4) kupić cośkol- 
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę. 6) 
wyszukać pracownika — niechaj pu- 
da drobne ogłoszenie da „Republiki“ 


ANGIELSKIEGO konwersacji ! litera- 
tury udziela rułynowany nauczyciel. 
Ul. Zawadzka nr, 21, m. 8-a, front. co 
dziennie zastać od gódz. 4—8 po poł. 


Słuszne reklamacje bedą uwzgledniane,: 
o ile wniesione będą najpóźniej w ciagu 
tygodnia od ukazania się pierwszego 
ogłoszenia lub niezwłacznie po ukazaniu í 
się drugiego z rzędu ogłoszenia tej sa. j 
mej treści co pierwsze. -= Omyłki, które 
zasadniczo nie zmieniaja treści ogłosze- | 
nia nie upoważniają do żądania zwrotu 
zapłaty 


lub powtórzenia ogłoszenia. 
| Boźczrwzewiia LZ pyż 
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